z—, 
4 mletwoywa jednoce wydania woale Paûstuje 

alajee. obydwa wyd. K ZE — 
dopłaca mę 30 balerzy. 


| 
enemy cji" BM 
Adres Redakcyj | Admis.: LWÓW, SOKOŁA 4. 


CENY OGŁOSZEŃ: 
Za viesa monpa:. | K (1 Mis.» Drobne 
szenia od wyrzza W b. 80 £) tłustym druki 
ke h. (60 £) — „Nadan de lub „Nekretogia” 


Do ogłoszeń umieszczać się mając 
mersch świątecznych, sobotnich i 
dopłaca sią 50 ni, 
W Wamzawie penyć moża „Gazetę Poranną* | 
| „Gazalo Wieczorną* w Diurzo dzienników 
„Promień*, ol Widok L 18 


wychodzi codziennie o godzinie 1! po poł. I o godz. 6 rano („Gazeta Poranna) 


P T. Interesentów uprasza się o zgłaszanie w sprawach redakcyjnych wyłącznie mi dzy podz. 6 a 7 wieczorem w biurze Retakcył przy ul. Sokała 4yt. 
R.kopisów ne zwraca się. — Biura Adninistiacyi otwarte codzienna od godziny 6-t8j rano do godz. 7-mej wieczór. — Telefon redakcyjny Nr. (5. 
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Niemcy planują zne 


Po ratyfikacyl 
traktatu z Niemcami. 
Lwów, 13 stycznia. 


Dzień 10 stycznia 1920 będzie stanowił datę hi- 
Storyczną równej doniosłości z datą zawieszenie 
oroni j samego zawancią traktatu w Wersalu. W 

tę bowiem wymieniono wreszcie douum:nty, 
ratyfikujące artykuły traktatu wersaiskiego. Nie 
Syla to czcza formalność. Kilkakrotnie bowiem uty 

y rokowania ratyfikacyjne, z powodu kwesty: 
Węglowej, sprawy tonażu, ale także z powodu do- 
Niosłych kwestyi politycznych. jak sprawy łotew- 
Sko-ba ryckiej, nowych żądań iemiadkich w spra- 
Wie gramicy polsko-niemieckiej. 

Wogóle zresztą łczyli Niemcy na moż.iwości 
tozdźwięku w łonie koalicyi. Stanowisko senatu 

tanów Zjednoczonych Ameryki Północnej dosiar- 
Czało dość powodów, by usprawiedliwić niejakie 
Radzieje N.zmców. 

Ostatecznie jednak doszło do ratyfikacyi, iz 
tą chwiłą zaisinia! stan pokojowy pomiędzy Niem- 
cami a kozlicyą. Będą przywrócone w ęc w pierw- 
Szym rzędzie stosunki dyplomatyczne, a także go- 
Spodarcze, Równocześnie jednak wchodzą w ży- 
Po postanowienia o Lidze narodów, zmniejszające 
syg,” przynajmniej, wartość powyższych ko- 
b Nie mogą bowiem odrazu uledz resty'ucyt sto- 
“nki  dypomatyczne w ich przedwojennym 
Sway Niemcy bowiem nie będą miały swo- 
Kaa poruszeńł i dyplomatycznych decyzy:. Nie 

siq bowiem należały do Ligi Narodów, i myszą 
5a è dopiero zarobić na aufimie, względnie wy- 
tAzać sę sumiennie z szeregu postanowień trak- 
towych. ` 
S An to, nie megs watpliwości, że odbudowa 
raż Y I jej następstw półdzie teraz ma zachodzie 
nem tempem. Niemcy będą niewą'pliw e dąży- 
wie lala jczybszego: regulowania i zlikwido- 
Y od zobowiązań „pieniężnych i gospodarczych, 
y aa jaknajrychłei okupowane terytorya, i 
Ai zyskać swohodę w zakresie poruszeń po'i- 
ing tych. Wpłynis to oczywista ma ich produkcyę 

Ozómą wym'anę. - 
mia zaś stanowiská. Niemiec w dziedzinie 

cyl decyduje, że bez względu na stan rze- 


. czy à i 
Y Panujący jeszcze w Rosyi, początex wyigany 


bakojowej towarów pomiędzy Niemcami a ŚWia- 
Ciąg dalszy na str. 2 gej. 


ch Pol 


ski — losy 
eu zatopienie krążowników ! 


W rękach Poiski — losy Europy! 


Wiedeń, 13 styczyra. 
(Telef) (u) Jeden z dziennfków francuskich 
pisze: Armia blszew:cka jast obecnie nafliczziej- 
szą w Europa, jeżeli nie na całym swiecie, liczy 
bowiem obecn'e przesżłó 2 miliony żołnierzy. Ps, Pofska musi otrzysnać poparcie. Frańcya | Angi" 
rozbiciu Judenicza, Kołczaka i Denikina rzucą muszą wziąć czyny udzia” w walce z bolszew.. 
bojszewicy całą swą armie na front poiski, è wte- gdyż inaczej grozi zagładą kwiturze europelskiej. 


dy się dopiero rozstrzygną losy Europy, bo gdy- 
by boiszew kom udalo się pobić armię polska, ie 
połączyliby się z Niemcami, a wówczas cała Eu- 
ropa stanęłaby w ogmiu nowych walk. Dlatego 


konstantynopoi pozostania w rękach tureckich! 


Wiedeń, 11. stycznia. poddanych mahontetańskich nie choe nanażać 5% 

(Telef.) (fr) „Sunday Times“ donoszą, że zc | isiamowi. Turkom będzie pozostawiony Konstax- 

wszystkich pobitych państw Turcya wyjdzie naj. | tynopol. W Konstantynupolu osiądzie także komi. 
lepiej,” poniewaz Anglia ze względu na swoichi sya kontrolująca <mgisisko-irancusko-włoska. 


Niemcy plasują zatopienie krążowników, . 
która mnją być wydane koalicvi. 
Berlin, 13 stycznia. |niemieckich, że w kołach oficerów maryranki me- 
(Tei) (r) „Frefkeit” pod sensacyjnym tytu- |mieokiej istnieje płan zatopienia krążowników, 
dem „Drugie Scapa Fłor* psze co następuje: Pe- których wydania domaga się koalicya. 
wien wyższy wojskowy pomiormował socyalistów 


s 
BOLSZEWICY ZDOBYLI WIELKIE RAFINERYE ckiej wyjechał z Pragi, a wróci do Pragi doniec 
NAFTY. ‘po odieźdz e delegacyi z Pragi 
Wiedeń, 13 stycznia. 

(Teef) (w) Z Moskwy donoszą: Armia 
czerwona zdubyła wielkie rafnerye nafty“ Dusor- 
skie i Bolsze-Rakuszyńskie, położone 60—85 
wiorst na pne. stok od Guriewa, Zajęto tam prze- <Teleś.) (u) Z Rymu donoszą, że w Medycia 
szło milion pudów nafty. - nie dochodzi do walk między strajkującymi + 

W rejonie Krasnojarska Śc'zają wojska czer- | wojskami rządowemi. Jest wielu zabitych i ram 
wone resztki rozbitej arnri przeciwnika. nych, 


KRWAWE WALKI NA ULICACAŃ 
MEDYOLANU. 
Wiedeń, 13 stycznia. 


ZNAMIENNY EPIZOD. 
Wiedeń, 13. Stycznia. 
(Telef) (fr) Podczas pobytu prezesa miri- 
strów p. Ciemerxcean w Ver, zdarzył się nasteęptr 
jący znamienny epizod: Jeden z delegatów zawo- 
lal do p. Clemenceau: „Do widzenia słę w pałac 
el'zejskjm*. Clemenceau przerwał mu stowawi: 
„Proszę pna, nie mówmy 0 tem“, 


OSTROŻNA POSTAWA CZECHÓW WOBEC | 
DELEGATÓW AUSTRYACKICH, 
Wiedeń, {3 stycznia. 

(Teief.) <fr.) „N. Fr. Presse" donosi z Pragi. że 
Irząd czechosłowacki zachowuję się wobec żądań 
dslegacyj austryack.ej bardzo osnrożnie, ponieważ 
|obawia się opozycyi ze strony: partyj demokraty- 
jcznej, co zresztą ze wzgłędu na wybory .byłoby 
dla rządu niewygodne. Zwracaża uwagę, ża dr. 
Kramarz tuż przed przyjazdem delezacyi austrya- 


~ 


Str. 2 
4 
tem Koalicyfrym należy uważać za początzk ogól- 
nego pokoju. Szybciej o wtele teraz puoczą SIĘ 
sprawy Węgier, Turcy: i wogóle Bałkanu. Nas te 
sprawy obchodzą w najwyższym stopn u. Teraz 
bowiem dopiero, w terminach przepisanych przez 
traktat, terytorya miesporne na granicy polsko- 
niemieckiej dostaną się pod nasze zwierzchn ciwo. 
Tyczy to znacznej części poznańskiego, iega po- 
lmdniowych i zachodnich powiatów, a także- części 
Kujaw z Bydgoszczą. Tyczy to ziemi chełmińskiej 
v Torumiem i dostępu do morza na Kaszubacą. 
Port gdański i kolej do Gdańska również będą od- 
dane Polsce. Tereny zaś plebiscytowe. to znaczy 
Górny Śląsk, Warmia i Mazury oruskię przecho- 
dzą pod zarząd koalicyi, ktrórą obsadzi je swem 
wojskami.  Wiszystko to razem oznacza Ogronme 
skonsolidorwan e uułodego polskiego państwa, nie 
tylko wobze Niemiec i na zachodzie, ale wogóle, a 


także na wewnątrz. NG 
W istnieniu młodej Polski jest to pierwsza da- 
ta zwrotna. 


Stwarza ona rówmież nowe warunki w spra- 
wie zagadnień polskiego Wschodu. 

Tytko i jedynie naiwność polityczna mogła za- 
gadnienie państwowości polskiej formułować w 
ten sposób. by jaj punkt c ężkości leżał bądź na za- 
chodzie granie Polski, bądź na ich wschodzie, Zy- 
čie i historya uczą, że ma tym pumkcie istnieje pe- 
wne prawo równowagi. Organ zm silniejszy na 
zachodzie, tem silnisiszy powinien być na wscho- 
dzie, choć cdwromie ziawisko to nie da stę ująć w 
cen sam sposób i w tem samem Słormułowan u. 

Dość. że ratyfikacya traktatu wersalskiego 
orzychodzi w samą pozę, uprzedzając wypadki 
wschodnie. Gorzej byłoby, gdyby bolszewikom tę 
datę wdalo się uprzedzić I tp. powalić miitarnie 
Polske mre skomsolidowamą jeszcze na zachodzie. 

Na razie jadnak nie ten problem jest dla nas 
naiważniejszy: oczekuje nas proces unif kacyi ad- 
zyskamych na Niemcach ziern z resztą państwa. 
Proces ten odbiie się pełltycznie na przyszłości 
Seimu. Warważniejszem jest jednak lego tło psy- 
"hiczno-noralne, zespolenie z powrotem duszy 
narodu i jego obyczaju, Na czoło również wysuwa 
się praca, poświęcona kwestył obszarów p ebiscy- 
towych. walka o odzyskanie żywiołów tyle wiz- 
ków odciętych nietylko od pańskwa, ale nawet od 
aarodu, od prądu jego Życia J. B. 


O polski Bank b letowy. 
Lwów, 13. stycznia. 


istotnej i zasadniczej przyczyny panującego 
w Polsce chaosu walutowego miewappliwie Szu- 
kæ należy w braku własnej waluty poisziej, Nie 
test rią marka polska, mimo wygłaszanych z tem- 
perzanentem oświadczeń m. ministra Skarbu. Tyte 
już o tem pisano i mówiono, że nie chcę powta- 
czać rzeczy znanych. Nadmieniam tylko, że ao 
do biletów Polskiej Krajowej Kasy Pożyczkowej 
przyjmuje Państwo Polskie odpowiedzialność je- 
„łynie za wymianę ra. przyszłą polską watutę we- 
dług stosumiku, który dla marek połskich uchwaii 
Sejm Ustawodawczy. Już z powyższego tekstu 
uwidoczeionego na biletach P. K. K. P. wyn'ka, że 
marka polska jest tylko przejściowym Środkism 
obiegowym, wydanym z konieczności po ustąpie- 
niu Niemców z Królestwa i riejako dalszym cią- 
giem marki qkupacyjnej. Polska: walutą leży więc 
da razie w tonie przyszłości Tem mniej oczywi- 
ŝcie uważać za taką można koronę, obiegaiącą w 
Małopolsce, 

Z chwilą qowstamia u nas istotnie własnej 
waluty, chaos dzisiejszy, spekutłacya wewnetrzna 
rozmaitymi obowiązującymi w Polsce Środkami 
płatniczymi, foryto'wanie żejdnej waluty na szkodę 
drugiej ustać muszą automatycznie. Chodzi zatem 
o to, by chwile tę jak najbzrdziej przyspieszyć. 

Spotkałem się z zapatrywamiami, że nie od- 
powiada obecnie interesowi Polski, by w czasie 
wojenrym j przed dokonaną konsolidacyą we- 
wnętrzną stwerzać wale własmą, gdyż kurs jej 
na giełdach zagranicznych z nątury rzeczy musi 
być mizki. Więc obawiają się miektórzy deprecya- 
cyi vrafuty polskej już w chw i narodzeria sie lej. 
Zdaję mi się, że obawy stąd wysnuwane są bar- 


„QAZETA WIECZORNA”. 


dzo przesadzone. Nie przeczę, że wałuta polska 
nie uzyska zagranicą odrazu wysokiego kursu. 
Ale czyż mne państwa, które byty zawikłzne w 
wojnę światową, z wyjątkiem Stanów Zjędr:oczo- 
mych Ameryki północnej i Angli, są w imtem po- 
lożeniu, nie wyłączając nawet. bogatej Frarcyt? 
Niewątpliwie waluta polska będzie musiała 
rówmież ponosić konsekwencye wojny, alè. ze 
wizgiędun na, olbrzymie bogactwa naturalne Polski 
ryciwej i skuteczniej podnięsie się do poziomu 
odpowiadającego znaczeniu gospodarczemu Pań- 
stwa. Natomiast dalsza zwłoka w ustanowiei *" 
własnej waluty ij dzisze przedłużanie stanu cha- 
otycznego wywoła tak znaczne szkody gospodar- 
cze, Że wypuszczenie własnej waluty, chociażby 
w korzystniejszych warunkach światowego targu 
p'eniężnego. nie zdoła powetować tago, co się 
tymczasem straciło. Obawiam siłę raczej, że z tej 
przyczyny: walna polska spotka się wówczas na 
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życia własny Bink biłebowy I tem samem kras 
ffałożyć ciraosowi wałutowemu, Który wysysa 
sZBik z organizmu gospodarczego Państwa. 

Nie przeczę, że wypowiedziane powyżej my- 
W zawierają niejedną trudność w wykon. mu. Da- 
feki też jestum od tego. by projekt ten uważać za 
dosena Rad jednak będę, jeżeli uwagi niniej- 
sze przyczynią się chociażby w drobnej części do 
wydobycia sprawy Banka! biletow. z mg'e! teor yii 
dą. sxierowania jej na tory realnego zainier.so- 
wania 

Dr. Karo! Trawiński, 


Podwyższen e 
opłat wodociągowych. 


Lwów, 13 styxzti a: 


Na najbliźszem posiedzeniu pełnej Rady 


rynkach pieniężnych z przyjęciem niekorzysimie.- meskiej przedłożony będzie wniosek na poj- 


szem jeszcze, niż to stałoby się obecnie. 

Celem uzdrowienia stosumków gospodar- 
czych w Państwie, nałeęży przeto ' zabrać się z 
r«„większym pośpiechem do założenia własnego 
Banku biletowego, zamiast tracić czas i erereię 
na bądź naiwne, bądź wątpliwej wartości ekspe- 
rymemty walutowe. 

Na pierwszy plo wysuwa się oczywiście 
kwestya pokrycia w złocie, Możliwe są dwie al- 

"wy: ufumdować Bank biletowy kapitałem 
dbcym, czy też własnym. Pierwszą uchylam 
z góry, gdyż kapit:ł obcy uzyskałby w ten spo- 
sób przepotężry wpływ na kieruiącą państwową 
instytucyę finansowa, a w konsekwencyi na cato- 
ksztak naszego życia gospodarczego, a nawet 
politycznego. Przyjmuje natomiast drugą, gdyż łe- 
stem macho przekonany, że możemy stworzyć o 
własnych siłach Bank biletowy, 


go bogactwa narodowego, t. i. naitę i drzewo. 

Państwa adbudowujące się po wojnie potrze- 
bują ogromnych ilości drzewa; my posiadamy tak 
ZAKZEY w dmiar tego artykułu, że niatylfko star- 
czy nam na własne potrzeby, ale ponadto wywo- 
z% możemy drzewo z lasów państwowych i pry- 
watnych w wantości osiągającej setki milionów 
franków rocznie, bez uszczerbku dł: rozumnej i 
dobrej gospodarki łeśrej. Analogicznie mzecz ma 
się z naftą i przetworami ropn., lakkalwiek prze- 
myst naftowy w przeważającej części spoczywa 
miestety w obcych rękach. Drzewo i rop., oto 
a kruszec, lepszy i wyżej wartościowy, niż 
złoto. 

Warumkiem dalszym jest stworzyć odpo- 
wiednie, sprężyste organizacye, obejmujące pro- 
dukcyę i handel, które stanowityby ów człon po- 
śradniczący między Rzadem a całą rzeszą int- 
nresentów, konieczny do przeprowadzemia całej 


akcyi. Uzyskaną z eksportu drzewa i nafty wałutę | 
Skarb Pań- 


zagraniczeą w złocie przejmowałby 
stwa, wyp? «cając należące się adksporterom kwoty 
w walucie własnej. 

Zdaję sobie dokladnie sprawę z tego, że po- 
bieramie złota za towary eksportowzame wywoła 
protesty ze strony p ństw zaprzyjaźnionych z 
Pońsicą. Ale azas na wyższy ocknąć się z dotych- 
czasowej rnieczymności wiobbac zaborczych tenden- 


cyi gospodarczych zł granicy. bez wzelędu na ta, | 


Skąd ouśe pochodzą. Bliższa koszuła cialu, niż sur- 
dut. Nie możemy i nie powinniśmy obogętn'e przy- 


patryw.ć się rozwijąjącemu się z dnien każdym! 


procesowi przekształcania Polski na kotonię za- 
morską, a w najłepszym razie na kraj będący ta- 
remem walk o sfery obcych Imtenesów gosped_r- 
czych. 

Nafta i drze mogą nam «iostarczyć 1 do- 
starczą według mego najgłębszego przekonania, 
dość złota, potrzebnego do ufundowania Banku Fi- 
letowejgo. Jestem również przekomawy, że przy 
odpowiednie 'i  racvonalnem poprowadzeniu 
sprawy znajdzie się zagraniczne kousorcyum fi- 
nansowe, któne ne tej zdrowej podstawie udzieli 
nam potrzebnej zaliczki w złocie, tak że mrzy u- 
strych -staraniach i wytężonej pracy moglibyśmy 
cwemualnie jeszcze w roku bieżącymi powołać do 


gowej do- trzykrotnej wysokośc., 
| do 15% od czynszu. 


wyzyskując w | 
sposób racyon lny dwa największe źródła nasze- | 


wyższzanie stopy procentowej oplaty woj iu: ;- 


to zriączy z 5% 


Podwyższenie tych opłat jest niestety nizuni- 
knicne, gdyż koszta ruchu, personau i utrzyma- 
mia zakładu wodocągowogo wzrosły obecnie 
wielokrotnie. Natom:asi jest kwestyą otwartą, szy 
powyżej podany sposób podwyższenia stopy pro- 
cenbtowej od czynszu iest odpowiedn t czy nie 
możnaby znaleźć !epszego rozwiązania oprawy. 

_ Zdaniem mcjem znana stopy procentowej 
nie jest wskiazana, zwłaszcza, gdy się zważy, że 
w nadbliższym czasie same czynsze znacznie sę 


podniosą, wobec czego zdarzyćby się mogło. że 


mieszkańcy naszego biednego miasta musiet by 
wkrótce płacć za wodę nie 3 razy tyle, co dótąi, 
ale może 6 i więcej razy tyle, bo gdy np. 15% od 
2000 koron wymaga 300 koron roczne, to przy 


podwyższuniu czynszu do 4006 koron należytość 


wodociągowa wzrosłaby wbrew wol naszych u- 
stiwodawców domowych do 600 koron. a więc 
wymiesłaby już 6 razy tyle, co dotychczas. 

Poza tem doliczoncby niezawodne tę pod- 
wyżkę do pierwotnego czynszu, a potem podnice- 
szonoby cały czynsz o 100% i zackrąg'ono „o 
może do 5000 koron... aby mieć gładki rachunek. 

Pogmatwanie kwot czynszowych z podatko- 
wemi jest u nas tak okropne i wywołuje v tej 
ważnaj dziedzinie życia gospodarczego wielki 
nieład. 

Dłatego propomuję, aby przynajmniej tym ra- 
zem zastanowiono sę trochę nad następstwami 
nowych postanowień podatkowych i zastosowa- 


no sposób następujący, który dałby wodociągom 


oo roku kwoty potrzebne do ich utrzymania i 
odnowicmia, ale fie wywołał nowego zam esza- 


nia i nowej spekulącyi, na którsj najgorzej wyi- 


dą mieszkańcy miasta. 
Wedle mego wniosku należałoby zostawić 


„stopę podatku wodoc qgowego bez zmiany, licząc 
na to, że w miarę wzrastania czynszów do wy- 


sokości odpowiadającej dzisiejszym lichwiarski:n 
cenom i Podatkom dochody z owych 5% propor- 
tyonalqre wzrastać będą. 

Oprócz tzgo należałoby uchwalić dodatkową 
opłatę wodociągową, ustalaną co roku przez Ra 
dę miejską stosownie do wykazanych wydat- 
ków, ae wymierzaną n'e od czynszu, lecz wprost 


„ad ilości wypływów wodnych używanych, wzęlę- 
dnie instalowanych w każdem m eszkaniu. Opła- 


ta ta moglaby wynosié miesięcznie po B koron 
od każdego kurka, kiozetu | od każdej łazienki. 
czyli po 60 koron roczne od każdego urządzenia 
tego rodza'u. Wówczas lokator płaciiby np. za 
m eszkanie 2000 koron rocznie, w tem jak do- 
tychczas 100 koron podatku wodociągowego, a 
za trzy wymienione obiekty wodne dopłacałh" 
róćżnie razem 180 koron — niezależne od wyst- 


kości czynszu: 


System ten zbuizałny się nardzo do tego. 


który dyrekcya wodociągów wważa za majlepszy. 


to jest do pobierania oplat według wodomierzy, 
których tylko obecnie dostać me można. W razi: 
zaś modniesienia się kosztów ruchu, możnatu 
kwoty wyżej podane w odpowiedniej mierze po- 
większyć, bez powodowania n esprawiedliwej gry 
spekułacyjnej w czynszach. 

„„Przybuszczalem pierwotnie, że odnośna ko- 
misya miejska rozważy i łem sposób rozłożemi 
ciężarów dmrżvzny mą naszych konsumentów 
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als jak się dowiedziałem system taki nie był wra- 
© omawiany, wobec czego podaię go do wiada- 
mości ogółu: w tej sprawie interesowanega. <za- 
strzezając sobie zarazem przedłożenie wniesku 
na posiadzen u Rady 

Edwin Hauswald. 


Lwows:xa gospodarka. 


II. 
Lwów, 13 stycznia. 

Obraz fin'nsów m'e's ich, jaki rozw nął p 
uewicki wrz d naszyn współprac wnik em, był 
tetem więcej niż ponury. A jesi tedy czarno 
ze st w.a się terażniejszość, jakaż będzie przy- 
szłość tego p d ka.d,m względem tak zrujno- 
wanego Lwowa? 

— Nad pole szen'em sytuacyi w przyszłośc:— 
ezek} r. Lewicki — pracujemy z największą in- 
tenzywności;. Defic;t w preliminarzu udżeto 
wym gminy na rok 19 9-20 wynos niestety aż 
36 mil onów koron. Pokrycia na tę róż icę mu- 
simv szukać w nowych podat ach Jed e są j:ż 
uchwalone i wejłą w najbliższym czasie w ży 
tie, inne znajdą się jeszcze w s adium projekto- 
wania I tak: 

1) minist'rstwo finansów aprobowało już 
podwyższen e podatku od widowisk teatralnych, 
s nowych i t d. Przyniesie to gminie zwyżkę 
700.000 koron. 

— Ja sądzę — przerwał nasz ws-ółpraco- 
wnik — że a robata ta nal ż do kompete cyi 
Sejmu i słys ałem j»ż. że dotknięci tą uciwałą 
przedsięb or y zamie zajn w tej sprawie odnieść 
się dò Wa szawy do ułodzy posiadają ej atrybu- 
cye Trybunału administracyjncgo, 

— To jest kwestya sporna, kto o tych po- 
datk ch ostatecz ie decyduje. Przedsiębiorcy 
mogą re<urować, ale tymczasem muszą ten pod- 
w ższony podatek p.acić. Drugiem źró_łem do- 
ch du jest 

2) zezwolony już podatek cd przyrostu war- 
tości gruntów i realności Opierając slę na kal 
kularyi ostatniego rólro za, podatek ten pow- 
nien dać 2 i pół miiona Koron rocznie. Pona.ito 
mag s rat prz jdzie w najoliższym czasie z wnio: 
saami o 

3) nalożenie podatku ołwywieszek, wy 
staw sklepowych, balkonów, wykuszów itd. D> 
chód z tego może być około 60 000 k. 

4) podat:k na prywatn: powozy i automo- 
bili, nie dają y siz z góry cyfrowo obliczyć; da- : 
lej są w opracowaniu 

5) doda ek do podatku korsumc 'jnego. o- 


koło 4 mil. rocznie 


Muszla i perła. 


Jan Gella: Wybór wierszy. H. Alienberg. G. Sey- 


ð-sth, E. Wende i Ska, Lwów. 
Lwów, 13. stycznia. 

Dawin ardzo dawro łuż temu, jak Leopold 
Staff, wzmóstszy śnieżną, z pentelickiego marmu- 
ru wyciętą stelę, osypał ją cienimymi, kędzierza- 
wyni fiołkami i grecką ofigrę składał swemu 
zmużonemu Simutkowi. Wszeką elegię, płynącą Z 
3erc-, mezepełnioriege schyłkowym 'wszechspłce- 
Dem, nozmierzał na stopę antyczną, a pod sp» 
bony, zrównoważony umiar heksametru podścią- 
ła? serce, bijące rytmem zgoła innym — nerwó- 
wym i właśnie nierównym. Dlaczego t.k czynił? 
Dlatcigo, że było to w guście epoki. W guście e- 
poki było wszelakie stylizowanie i » rohaizowanie. 
praygvp yanig stuletnim prochew i zieloną plesrią 
drgającego życiein głosu serca. Zaś St. fî upodobał 
Sobie linię i kadencyę klasyczną i stworzy! dziw- 
wy, sobię tylko właściwy dźwiękowy pałimsest, 
w którym rytmika rozmyślnie zatarta. brzmiała 
dla wraźliwezo ucha Ssiimiej. riż ta druga, głoszona 
oficyalnie. 

To a $, że przylgnął do ktasycznej szaty, ma- 
heej w niezaprzeczonym wdzięku swych fałdó ~ 
Uśmiech grobowca — nie było wcale przymad- 
kiem. Forma, stwedzona przed wiekami przez in- 
nych ludzi i dk innych czuć, która stosowana 
teraz, czyniła wrażenie tłumiku, była tylko arty- 
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6) od piwa i wódki, 3 miliony, 

7) powiększenie opłat go podnio-szynker- 
skich, 200.0 O k.; 

8) podwyższenie myta da zwyżkę 750.000 

9) nałożenie myta od automobiii, 

10) opl t Fanałowe i wpustowe, 

11) podwyższenie grosza czynszowego, 

12) dodat.k do po atku domowo-czynszo- 
wego, 

13) dodatek do rodatku zaronkowego, 

14) dodatek do podatku dochodowego, (ten 
dałby gminie aż 6 milionów Kor. rocznie) i 

1 ) przejęcie na własność gminy ałego po- 
datku akcyzowego (700.000. 

Również odbywają się studya nad poda- 
tkiem od zvsków wojennych, a który to podatek 
tra iłby głowni paskarzy, dalej jest w projekcie 
podwyższenie ceny biletów m ejskiej kolei elek- 
trycznej i podatek od spadków. 

— Czy nałożenie tych nowych ciężarów na 
ludność usunęłoby definitywnie niedobór w bu 
dżecie miejs im? 
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— Nest ty, przy naioptymis'yczniejszej næ 
wet kalku: cyi te nowe dochody pokryją zaiedwi< 
;olowę deficytu. 

— A co bzdzie z drugą połową ? 

— | na rią znajdzie się pokrycie. Prezy- 
dyum miasta usilnie pracuje nad obmyśleniem 
nowych cochodów dia gminv. 
Nie sądzi pan radca, że te nowo pro- 
jektowane dochody wyczerpują już do dna siłę 
podatkowa miesz ańców 

— Ne. S osunki gospodarcze naszego mia- 
sta tak się gr ntownie przeobraziły, że moż 'aby 
i trze a będzie odkryć jeszcze nie jedno wydajne 
źródło p datk we. Pracujemy nad tem bardzo 
energicznie, a różdżką czarodziejską, która nam 
do tego odkryca dopomoże, jest pełna poświę- 
cenia w ty kierunku akcya całego prezydyum 
miasta. 

Na tem skończył się ten niezmiernie cie- 
kawy wywiad z radnym Bolesławem Lewickim. . 


St. Br. 


Losy „armii galicyjskiej“ po uwolnieniu Lwowa 
na podstawie zapisków członka nacz:lnego dowództwa tej armii. 


Po pamiętnej Wielkanocy 1919 r. — Pertraktacye z Rakowskim. — Stanowisko Petlury. — Oferm 
zywa nieudala. — Pogodzenie Petlury z Petrusz ewyczem. — Przejście na Ukrainę. — Rozkiać 


armii. — Epidemie. — Tarcia między Petlurą a armią galicyjską. 


dak armią Poetruszewycza 


powoli wymiarała? 


Lwów, 13. stycznia, 
ih ł 


Po uwofreniu Lwowa od nawały ruskiej, 
coinęły się siły t. zw. ukraińske w ten sposób, 
że pumkt ciężkości, celem ochrony zagłębia nafto- 
wego, przełożono 

pod Sambor. 

Gdy jednak i tu mastąpiło niema! błyskaw - 
czne przełamanie froniu, postanowiła ritska Na- 
czelna komenda najpierw utrzymać tinie rzeki 
Stryj, wkrótce jsdzak zdecydowano sę wycofać 
perwszy! i drugi korpus, rozstawiony od Sokala 
po Bóbrkę 

w okolicę Stanisławowa, 
dokąd przenósł się rząd Ukrainy zachodn ei. U- 
trzymanie linii Stam sławowa miało don osła polit. 
wartość, gdyż już od diuższ, czasu nawiązane ro- 
kowania z Czechami miały sprowadzić przez Ruś 
 przykarpacką (węg erskąj 
połączenie z czeską aryr' ą. 
Rokowania z Czechamt prowadził gen. Pa- 


wiece wraz z szeiem sztabu Sparad = zak 


Sezyym wyrazem BYM "= goracy i ner- 
wówy liryzm współczesny. dzisiejsze uczucia 
przewyaźliwione i chore ujnrowała w chłodną, kun 
sztownie rzeźbioną czarę z omytksu.'A potem iuż, 
siłą przyzwyczalenia stało się tak, że choć aa- 
wet rie na grecką miarę, to z greckim spokojem, 
głosem cichym, na pozór momotonnym, opiewał 
ciszę mrorską serca, piękność posągu niew'ykopu- 
nego i sh wil piękno snu, uciekającego przed speł- 
nieniem. 

Ter dawmy, królewski okres liryki Staffa, 3- 
kres, w którym ona tak wymownie, czasem tak 
bez reszty mówiła do czytetnika — czas kwitnącej 
gałęzi, łabędza. i liry i błękitnych uśmiechów go- 
dzin, staje jak żywy przed oczyma na widok sa- 

ago już tytułu zbiorku wierszy Jana Gelli, Na- 
pis nie mi „Muszla i perła" jest cyklem st. ffi- 
ziiącym — idzte w ślad stopy.. dawnego Staffa. 

Wszelako chodzenie tą Ścieżką nie jest bynaj- 
mniej równoznaczne z tem. co pospolicie zwykii- 
śmy w imitatorstwie upatrywać. Jestto n czej — 
paralela. płynąca stąd, że atrtorowi tak niezmiernie 
był bliziki sposób patrzenia i barwi: tonu Staffa 
— tak blizki, że aż stał sie własny. 

Z tego samego, co Staf, wyszedłszy pokofe- 
cia, pojął autor „Muszii i perly" najgłębszy swi- 
tek, tohnący z nieuchronnego przemijh nia, z prza- 
lotności wszystkiego, co jest — z niezaprzeczone- 
go faktin, że każda minuna szczęścia musi odbyć 
samotną wędrówkę na cmertarz. Tam rozpiata się 
wszelkie pismo bytu — W test 


Ocean Wiecznej. 


manowiczern. W tym celu cofną! się on sam że 
swym sztabem do Kałuszą, aby tu Palce rękę 
Czechom. 


Kombinacyi tel} z pojłtycznych względów 
sprzedwił się gen. Petlura, 
który spowodował przeniesienie sztabu (z po- 
wrotepq) do Brzeżan, dokad przybył niedlugo też 
sztab operacyjny. Petlura, jak zwykle niedowie- 
rzający, przysłał tu swego goner. Grekowa, któ” 
rv nizdługo potem, 
po rozbicu armii w okolicy Zateszczyk, 
objal mad rozb:tkami naczelne dowództwo i prze. 
praw ł znaczną jeszcze siłę zbrojna, choć mwet 
nie zdemoralizowaną 
za Zbrucz 

Armia ta Iczyła w chwili cofania się z pod 
Sambora 40.000 ludzi na froncie į 20.000 w eta 
nach, była to więc pokaźna siła. W armii tej ście- 
raly sę ze Sobą mairozmnaitsze prady i różne ©% 
ryeniacye. Tak mp. osiawiony z mordów w Zło- 
czowe tamtejszy komemdąnt miasta 
kap. Ciolcan visa n Rakoskjezo, 


AER: wpada EEA Cika bieżąca i 
radosna woda istnienia, W samym zawiązku, w 
zan miu rajsłodszej Pory cza się ów, zmany iuź 
Maliczewskiamu robak i „w wonnym wietrze wio 
Sny pieśń swą już -śpiewa listopad ''... 

Lecz, skoro umiera. dobro, na opak serc". Wo- 
ro cały bieg rzeczy pracuje ku wzmożeniu tęskmo- 
ty — przemija też i zlo, w nicość rozwiewa się 
wszelila: wdręka. I oto dlaczego uśmiech wybiega 
na usta, uśmiech niby pogodny, w istocie zaś pod- 
szyty głębokim sarkazmem. Oto żródło owej po- 
złoty, która orgi u Staffs do tyla zdołała zwiość 
niektórych krytyków, iż ogłosili ją naczelną cechą 
jego liryki. Tymcz sem zaś jest to promień smat- 
ku, który połyska w owych bolesnych o wicśnie 
tercymach j oświeca zastygłe lzy w „Wyguaniy 
szczęścia" i błąkz się po „Snach, które zmarły”. 
„Ciągłe sam siebie wyprzedzam i dalej 

Dążę w pozornej beztrosce, wesoły... 

A kedy przejdę, t-m Ślad mój się pali, 

A gdy wstecz spojrzę, znajduję popioły..." 

Oto ieszcze jeden waryant wyznania tycn, so 
w najetębszy pokład duszy wzięli gorycz Satomo- 
nowej mądrości — i starali się ostonić ja możliwie 
najaręczniejszą imitacyą uśmiechu. 

Jedn kże od owych, dawno już mirionych deri, 
kiedy to można było bezkrwawe marzyć w ote- 
niu mieczy — orzetoczyły się lata ckropitci jawy. 
Ich namracalna. nie uliegająo Żadnej wątpliwość 
rzeczywistość, odjęła literaturze, jeśli nie wszyst 
ką, to w każdym razie wiele pozy. Przeżycia ze 


Str. 4 


„GAZETA WIECZORNA 


jednego z najważniejszych przywódców bolsze- 
wiekich, wówczas jeszcze w Kijow e, delzgacyę, 
składającą się z kpt. Chrobaxa i dwóch oficerów 
celem ew«iatualnego połączenia się t. zw. arm 
ęafcyjskiej z bolszewikam.. Rakowski żądał ofi- 
cyalnej delegacył rządu į obiecał przyłączenie się 
do walki z Polakami 
za cenę ogłoszenia Gałicył łako repubiiki 
sowieckiej. 

Petiura sprzeciw ł się na naradzie w Siani- 
sławowie temu planowi, większość t. zw. Seikre- 
taryatu poparła go — ł wt zaproponow ao 
Polakom linię Bugu, którą do niedawna propono- 
wała ententa obu strondin, a którą Rusin byl 
poprzód odrzucili. Polacy odrzuciłi tę propozycyę, 
więc przed cofnięciem sę za Zbrucz 
periraktowano jeszcze z Rumunami o przejście na 
Ź ich terytoryum. 

Kometklanit brygady strzelców Siczowych, 
major Bukszowanyj zsigroził, że w razie gdyby to 
mestąpiło połączy się on i pierwszy korpus z Pe- 
furą lub też z bolszewikami. Stanowcze wy'stą- 
pienis i grodba Bukszowanego na naradzie tej 
wojennej w Zaleszczykach była powodem, że 

cały sekretaryat złożył swe mandaty, 
poruczaląc Petruszewyczowi władzę dyktatora. 
W tym czasie stali Polacy już na lini Husiatyn-— 
Czortków 

Kryzys rządowy przerzucił się I na władzę 

wojskową. 

Pułk, Kurmanowicz part do nowej ofenzywy, 
zaś zen. Pawienko chciał przejścia za Zbrucz I u- 
uderzenia” na bolszewików, których nważał za 
wiekszych wrogów. Do ©ienzywy,  Obimyślanej 
przez Kurmanowicza zgłosiły się tylko dwie bry- 
gady, które spowodowiły wówczas skutkiem za- 
niedbań ze strony Polaków chwilę niepowodzenia 
na polskim froncie. Po odrzucenu jednak tych 
dwóch brygad na ich pierwotnie stanowisko 
nastąpiły nad Zbruczem zmiany ma naczelnych 

stanowiskach. 
Miejsce Pawienki zajął energiczny b. rosyjski ge- 
neral Grekow, m'ejsce Kurmanowicza pułkow. ks. 
Lobkowitz z armii austr, 

Ci obzj rozpoczęli od wprowadzenia najsuro- 
wszych Środków zaradczych. 
tem 

sądy doraźne 
na dezerterów i przeciw tym, co nie wykonują na- 
kazów armii, słowem terrof najstrasznieszy. Wy- 
brano z okupowanego jeszcze tkrzju wszystkich, 
E E GPU TWE NERE ŁORYC WART WA RTP 
wrętrzae, huragan spri.w, spadających z chyżo- 
Ścią piłoruniu, ustawił inaczej względem własnego 


Zarządzoro przy | 


jako tako zdolnych do brom do 42 roku życia 
postawiono na nogi silę 70.000 ludzi, 

powstał czwarty korpus i rozpoczęto tworzenie 
piątego. Brak amunicyi spowodował jednak kig- 
skę w tych nowych wysiłkach — klęskę zwaną 
złoczowską. Ofenzywa nułeudała kosztowała (5 ty- 
sięcy ludzi w stratach. Teraz dopiero przyszło 

de pocozumłenia Petlury z Petruszewyczem. 
Po zdobyciu Kamieńca Podolskiego przez Pet'urę 
przy pomocy uciskanych przez bolszewików c!:0- 
pów, stamął w Czortkowie układ, mocą którego 
postamowioro wycofać całą tzw. galicyjską ar- 
mię, liczącą wówczas około 80.080 ludzi na Ukra- 
inę za cenę ustąpienia gener. Grakowa, wrogo 
Petlurze usposobionego, pod pozorem, Że oienzy- 
wa jego spowodowała ogromne straty, a nic nie 
wskórała. 


Petlura zbowiązał się zaspokoić wszelkie po- 
trzeby tej arm 


która ego siły, wówczas załedwie 12.000 Tudzi, 
zacznie siłą przewyższała. Obłetn'ca zaqpatrze- 
nia tej armii (galicyjskiej) nie mogła być spełnio.| 
na. Zabrakło wszystkiego — nie było żywnaćci.| 
ani miumdurów, a zabron.oro rekwirować, tudność 
kraju występowała przeciw tym zastępom wrogo. 
To też około 20.000 ludzi rozhiegło się i wróciło 
różnemi drogami do Galicyi dg dwu tygodni. 


Klęska ta znękanej wypadkami armii „galicyj- 
skiej“, 


bo faką nazwę urzędową mosiła spowodowala 
różne Surowe zarządzenia, między innemi zn €- 
siewe wszystkich etapów a w tych mie sce usta- 
wien'e żardarmeryi polowej ma całej ini tyłów 
|z najsurowszyjmi rozkazami przeciw zbiegom. 


| Na linij frontu wybuchły jednak zaraz choroby 
epidemiczne, 


| przedewszystk'em tyfus plamisty, który zmiatał 

|'udzi setkami, Powcdem był głównie brak bieli. 

jzny i opieki lekarskłej. Armia ta dość liczna jesz- 
cze, około 60-i1ysięczna, posiadała 

i tylko 36 lekarzy. 


Szef san'tarny dr. Taniaczk'ewicz weg? ty- 
l fusowi — w listopadzie i grudniu 1919 
zmarło na tyfus 200 oficerów 
Na pcymoc przybył wprawdzie połowy szp tal E 
Imerykański i w edański z szefem drem No- 
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nazywn w Rzeszowie, a następrie na wydział 
prawniczy w Krakowie, gdzie też w pracach or- 
Zam cyi narodowej brał bardzo czynny udział 

Z wybuchem powstania w r. 1863 pospieszył 
jeden z pierwszych do obozu w Ojcowie i jak 
prawie wszyscy jego koledzy, wstąpił do oddziału 
„Żuawów Śmierci Rochebruna'. Lekko remmy w 
rękę w bitwie miechowskiej, dostał się do niewo", 
lecz po drodze do Olkusza zdołał zbiedz do k su. 
Tam błąkając się, napotkał mały oddziałek Branna 
i pod iego komendą połączył się z Czachowskim. 
Skaza ny przez niego, wskutek nieporozumieniu, 
na Śmierć, a po wyjaśnieniu awansowany ni 
sierżanta, dostał się następnie do oddz. tu Jezi- 
rańskiego, a w końcu do Langiewicza, walcząc 
dwuicpotrnie pod Małogoszczą i w kilku drobnici- 
szych potyczkach. 

Po przejściu Langiewicza: do Galicyi, powróci 
do domu, ku nicopisanej radości rodziców, którzy 
nie mając tak dług! czas o rm żadnej wiadom - 
ści, uważali go już za zmarłego, tm molegając na 
zapewn'eniach kolegi śp. Edwarda Webersfelda. 
który miał zo widzieć padającego od kuli mo- 
skiewskilei m. cmeniarzu miechowskiem — nawet 
już nabożeństwo żałobne za niego w kościele GO. 
Bernardynów w Rzeszowie odprawiii. 

Po raz wtóry wyrusza śp. Eugeniusz w pole 
z oddziałem Jeziorańskiego i biorze udział w zwy- 
cięskich bitwach pod Kobylanka, dnia 1. m ia a 
nastepnie 6. maja, w której to bitwie ponownie 
ranny w rękę i silnie w lewy bok kontuzyonowa- 
ny, dostaje się do szpitala w Ul nowie. Tam le- 
cząc się, przygotowuje się do egzaminu oficer- 
skiego, który zdałe przed komisyą wojskową w 
Rzeszowie, złożoną z ppułk. ros. sztabu gen, Po- 
gorzełskiego (powieszanezg w r. 1864 przez Mo- 
skali), mapora sztabu ros. Rydzewskiego i iusz- 
cze jednego sztabowca — zosbje mianowany 
por. saperów. 

W jeseni 1863 wyrusza po raz trzeci z od- 
działem gen. Wałizórskiego i bierze udział w bie 
twie pad Borowem dnia 28 października a po roz- 
bicu oddziału przez Moskali przedostaje się z po- 
wrotem do Galicyi Z 

Tu już w styczniu 1864 otrzymuje od Rządu 
narodowego nominacyę na kapitana z poleceniem 


uiania się w Lubelskię i formowania nowego od. 


|wakiem (lstórego brat by! attache w Sofi) ale tz ału. Niestety misya ta nie mogła już odnieść 
w traku środków technicznych ma całej ini te dwa POŻAdanego skutku, gdyż Austrya zaprowaćziła 
szpitale m mo europejskiego urządzen'a nie wiele Stan oblężenia w Galicyi i obstawiła szczelnie ca 
|pomódz mogły. Obiecano dalszą pomoc amerykań ła granicę a Moskałe nagromadzili już tyle woj- 


ską z Sa:onik, ale mic nie przyszło. W braku eta- : 


pów | 


(chorzy roznosiii epiďđemię na szerokie przestrzenia | 


ska w Królestwie, że o iakiemkow ek ionmowa. 

niu nowych oddziałów nie było już mowy. 
Wróciwszy do Gaficyi gospodaruje na roli, 

później wstępuie do służby rządowej, a przeszedł. 


wnętrza tych, którzy narzekali na życie bez zda-|i temu stanowi rzeczy przyp sać należy nawałę szy ną emery'um;, osiada stale we Lwowie, gdzie 


rzeń. Lirykę „Muszli 1 perły" cechuje powagą, 
któna widocznie pragnie wziąć rozbrat z pozę 
Sprawy duszy opowiedziane są tam z prostotą. w 
szłacłn. 'nej strofie, bez rozlewrości i patosu, jakby 
z rezerwą. Dużą i śwładoma siebie zwięzłość od- 
rzucająca wszelką, niezwiązaną org micznie z ca- 
łością ozdobę, epigramatyczna nieraz la onicz- 


ność wyrazu, zmierzająca do najściślejszego od-' 


d nia prawdy wiewrętrznej, dziwnie dojrzałą czy- 
ni tę formę, w której zwierzenie jednym rodzajem 
stnofy najczęściej się wypowiada, jakby w naj- 
wiłaściwszym sobie rytmie, Bo zawsze jest to 
powieść o własnej duszy. nie bawiąca się słowem 
dla pustej igr szki — chyba w wierszach żartabli- 
wych, które jednakże w zbiorze tym czynią wra- 
żenie irtmzów. Przyroda niedużą rolę gra w tych 
lrykach — zotało łej jeno szczupłe miejsce szta- 
falbu, wiąziwikich ram na szybki kolorowe ducha. 
Bez stylm cyi klasycznej, czy jatiefkbtwiek 
innej, która już dziś działałaby jąk anachrorfzm. 
chromiące się wszelkiej mieszczerości artystycz- 
nej, bardzo muzykatre w rytmie i szlachetne w 
rymie — liryki Jan Geli, poczęte z maiwyższeł 
racyt artystycznej — z tęsknoty (jak o tem pięknie 


mówi motto tego zbioru) liczą niejedną perłę w tę-| 


czowem zamknięciu tej muszli, 


x 


` 


à 


tej epidemii w gramce Galicyi. 
Charakterystyką tej fazy wojny galicyjskiej 
KS” 


paniczna ucieczka po za Zbrucz | 


bez żadnych dyspozycyi dowództwa. Oddz'ały | 
(posługiwały się całą masą zrabowanych fur od 
linii Husiatyn—Iwanie Puste począwszy w naj- 
większyrn popłochu przed oddziałami polskimi, 
które ścgały tę rozbitą armię tyiko po Zbrucz 
fak mówiono na rozkaz ententy). Tym tylko spo- 
~em rozbitki ocalały pozostawiając za sobą 
wszystkie prow'anty, większą część amumnicyi — 
część zapasów Spalono. 4 


,Przewieziono tylka artylervę j «koło 2.000 sztuk 
f bydła 


Po dworach zrabowanego — bo taki rozkaz wy- 
i dalo dowództwo — a to na przestrzen Kamion- 
ka—Soka!. Strach przed Polaka. był mk wielki, 
liże gdy do Lanckorony nadeszła — błędna — 
| wieść, że Polacy Zbrucz przeszfi, cały tam sta- 
jeyonowany oddział uciekł w nieładzie za Smo- 
,trycz- 


Šp. Eugeniusz Jahl 


1 


| kapitan wojsk powstańczych z raku 1863/4, uro! 19239 


| dzony w r. 1841 w Medyni, mi jatku ojca, żołnie- 
lrza Wojsk Polskich z r. 1831, uczęszczał do gim- 


też dnia 23 grudnia 1919 życia dakonawszy spo- 
czął na emetutarzu bohaterów z roku 1831/63 
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„QAZETA WIECZORNA" >e o De Oo ANT RB 


Drzewko dla dzieci po!skich 
w wioskach krasowych. 
(Od naszego korespondenta). 


Kołomyja, 10. stycznia. 

(B-sz) Dnia 6 bm. odbyta się w poblizkich wio- 
skach Zahaypolu i Turce nadzwyczaj miła uroczy” 
Stość drzewka d.a dzieci połskich. W uroczystości 
tej wzięli udział przedstawiciele tut. TSL., oraz 
ludzie zajmujacy się pracą oświatową na wsi, któ- 
rym zbliżenie wsi do miasta leży na sercu. 

Za staran em miejscowych gron nauczyciel- 
skich wypadło drzewko nadzwyczaj okazale. War- 
to było widzieć tu'rozisterzonie oczęta dzieci wiej- 
skich, warto było słyszeć te śliczne wierszyki, 


które mówiły, oraz piaski narodowe, które 
śpiewały. 
Rzecz ogromnie godna naśladowniciwa! Za 


staraniem dowódcy Pokucia płk. Ruychiińskiego 
będa w podobnych obchodach po czytelniach wief- 
skich oraz w zebranach manłfestacyjnyth brali u- 
dział również oficerowie tutejszego garnizon, by 
lud kfesowy widział, żeysierom wojskowym zale- 
ży również na jego uświadomieniu, oraz potrze- 
bach duchowych, 

Podczas kiku takich uroczystości byl obecni 
oficerowia, co ogromnie dodatnio wpływa na sto- 
sunek łudu do wojska. 
|. 9 poko Okr aa >) ug kady oo| „śmifó o o. | 


MRONIRA 

Repertuar Teatru m'eistfeTo. 

We wtorek, 13 stycznia o godz. 7-mej wiacz. 
„Madamy Butłerfiy*, opera w 3 akt. Pucciniego 
z pp. Korolewicz-Waydową, Ostrowską, Łow- 
czyfsiijim, S eroszewskim Jeleńskim. 

We środę, 14 stycznia o godz. 7-mej wiecz. 
„Księżniczka dolarów*, operetka w 3 aktach L. 
Falla z rp. Miłowską, Kasprow czową, Bogda- 
mowiczówną, Załęską, Kuligowskim į Miłoszą. 

We czwartek, 15 stycznia o godz. 7-mej wie- 
tzór DO raz perwszy „Murzyk“, kom. w 3 aki. 
Jerzego Szan'awsk.ego z mp. Źmiewską, Kwiat- 
kisw czową, Wernicz, Jankowską, Lichtenstein, 
Rarwińskim, Kozłowskim, Nowackim (rola tytu- 
lowa), Bieleckim, Czakan 1 Larewiczeni. 

W piątek, 16 stycznia o godz. 7-mej wiecz. 
„Madame Butterfly“, opera w 3 akt. Pucciniego 
z gp. Korolewicz-Waydową, Ostrowską, Łow- 
czyfistkim, Sieroszewskim i Jeleńiskim. 

W sobotę, 17 stycznia o godz. 3 popol. „Suł- 
kowski“ trag. w 5 akt. St, Żeromskiego z 9. R. 
3óhkem w roli tytułowej. 

W sobotę, 17 stycznia o godz. 7-mzi wiecz. 
„Ksjężn czka dolarów*, operetka w 3 aktach L. 
Falla z pp. Miłowską, Kasprowiczową, Bogdano- 
wiczówną, Załęską, Kulgowskim i Miloszą. 

W nedzielę, 18 stycznia o godz. 3 popołud. 
„Rycerskość wieśniacza* opera w 1 akcie Mas- 
zagniego z pp. Malecką, Wolińskm i Okońskin 
w rolach głównych. „Pajace“ opera w 2 aktach 
Leoncavalla z pp. Argasińską-Choynowską, O- 
sońskim i Ign. Marnem w rolach głównych. 

w niedzielę, 18 styczna o godz. 7-nrej wiecz. 
„zatruty zdrój”, dramat w 3 akt. W. Rogowicza 
w niezmienionej obsadzie. 

-0— 
Repertuar Teatru wodewiłowego 
(gmach ul. Ossolińskich 10.), 

(Bilety wcześniej w perfumeryi Stoińskiego 
ul. Legionów |. 1 2030 

Wtorek, 13 stycznia o godz. 7.30 wieczór: 
„Zwaryowane podwórko“, operetka w 2 aktach; 
3alet w 1 akcie: „Dziecko rezerwisty*, farsa. 

Środa 14 Stycznia o godz. 7.30 wecz: Balet 
w 1 akcie; „Dziecko rezerwisty“, farsa; „Zwa- 
cyowame podwórko“, oparetka w 2 aktach. 

Czwartek, 15 stycznia o godz. 7.30 wieczór: 
Ostatni występ baletnicy Piaseckiej; „Zwaryo- 
wane podwórko", operetka w 2 aktach; „Dzie- 
ko rezerwisty'”, farsa; Balet w 1 akcie. 

—o— 

Repertuar teatru fit.-art. „Czwórka“ w sali 
„Casino de Paris* (ui. Rejtana 3). 

Program XI od 9 stycznia codziennie o g. 
8 wiecz: Część I. Gościnny występ: Romuald 
lierasieński, nasłynniejszy monologista war- 
tzawskj, w swych niezrówmanych kreacyach,, A- 


nda Kitschmann, Marek Windhełm w nowych nu- 
merach solowych. Część IIl.: Na ogólne żądanie 
prolongowane! „Bigos noworoczny”, wielka ak- 
tuaina rewja w 2 częściach p óra spółki autorskiej 
„Ki-Zbi-Or"., Udzial! biorą: Anda Kitschmann, Ni- 
na Nioviła, M cha! Halicz, Zbigniew Orwicz, Je- 
rzy Rygier, Maryan Tarlowski, Marek Windheim. 

Biety od 9—5 w skladzie nut G. Seyfarta (ul. 
Akademicka 6), a od godz. 6-tej wieczorem przy 
kasie teatru. 2031 


Koncert Wacława Kochańskiego, który gdbę- 
dzie się dnia 20. stycznia, zaintęresował ogromnie 

izykalmą publiczność Lwowa. Wiadomo, iż Ko- 
F uŭteży do grona pierwszorzędnych skrzy- 
pków, o czem zresztą mówi niezwykły program 
tego koroertu. A więc: Bach. Sowata G-moh, Sta- 
rowłoska muzyka: Corel: Sarabanda, Martini: 
Andantino, Pugnani: Preludio ed Allegro, Paga- 
nini: La Camp. nella. Muzyka nowoczesma: Reger: 
Preludio A-moll. Debussy. La plus que bute, Glie- 
re: Valse A-dur I TAmbrosio: Concerto op. 29. 
Akompaniament cljęła p. Ottawowa. 


Odznaczenie obrońcy Lwowa. St. żandarm 
Antoni Litwin, jako szczegó'nie dzielny wywia- 
dowca w czasie walk polsko-ruskich został od- 
znaczony krzyżem zasługi wraz 4 odnośnem ho- 
morowem Poświadczen'em. 

Działalność straży pożarnej w roku ube- 
giym przedstawia się w następujących cyfrach: 
Interweniowano ogółem w 250 wypadkach z te- 
go największa ilość przypada na dzielnicę V, rdr 
95. W 30 wypadkach straż przyszła z góre 
ludziom i zwierzętom. Godnem zanotowania jest, „| 
że przyczyną pożaru w 28 wypadkach była eks- , 
plozya. 

Na Walnem zgromadzeniu Sanatoryum Dra: 

Dluskiego, odoytem w Krakowie, uchwalono na 
wniosek Dra Dłuskiego, który opuścił kierowni- 
ctwo tego zakladu, przenosząc się na stały pobyt 
do Warszawy, wybrać komisyę, któraby rozta- 
trzyla i przedłożyła wnioski o rozszerzenie tej 
tak bardzo potrzebnej instytucyi Przez przernianę 
jej z Towarzystwą udziałowego na akcyjne. 
ı « Trzecia kasa w teatrze miejskim. Dyrekcya 
' tatru miej. pragnąc ułatwić publiczności naby- 
wanie biletów otwiera w bieżącym tygodmiu jesz- 
cze jedną kasę, Wobec tego będą czynne z dniem 
15 stycznia br. trzy kasy biletowe. Sprzedaż bi- 
łetów w tych kasach została podz aloną, jak na- 
Stępuje: I kasa b letowa — wejście główne — po 
prawej stronie Sprzedaje bilety do wszystkich 
lóż, oraz futeli parterowych na przedstawienia w 
dnie następne. LI. kasa bietowa — kiosk w we 
stybułu 4eatralnym, wejście od strony ul. Het. 
mańskiej perwsze drzwi naprzeciw gmachu 
skarbkowskiego sprzedaje bilety do foteli i krze- 
sef: I, H., III. balkonu w dnie następne. Kasy I i 
H otwarte od godziny 9 do 12 przed połudn:zmn 
i ad godziny 4 do 7 wieczór. W n edz eię i święta 
pcpołudmiu kasy I i’ II zamknięte. III. kasa bileto- 
wa — weście główne — po lewej stronie — 
„sprzedaje bilety na wszystkie miejsca bez wy- 
jatku (loże, fotele krzesła) na przedstawienia 
tego samego dnia od g. 9 do 12 ` od 4 Pop. w dnie 
|zaś przedstawień porołudni owych godz. 9 do 
111.30 i d godz. 2.30 popoł. D'a bliższej oryentacyi 
zostały umieszczone oadpowiednis napisy i ogło- 
szenia przy kasach bletowych w teatrze mei. 
Dyrekcya teatru spodzewa się, że urządzeniem 
trzeciej kasy zapobiezne zbytniemu natłokowi 
i stracie czasu, na co Skarzono się już w etokrot- 
nie, zwłaszcza w dnie Świąteczne. 

(s-i) Oświetlenie ulic, szwankujące od dłuż- 
szego czasu, stało się w ost.tnich dniach tak ni- 
kle, że tylko na rogach ulic pałą się słabiutko lam- 
py gazowe. Dzieje się to w czasię gołoledzi i od- 
wiłży, żeby chyba przysborzyć światu więcej ka- 
ick, niż ich jest obecnie. Nie mówimy o peryie- 
ryzoh miasta, ale w samem jego centrum np. przy 
ul. Sokoła kopca się na obu rogach tyłko dwie ta- 
tarnie, skutkiem czego ulicę całą zalega ciemność 
n.eprzerikmiona, a człowiek musi iść na chybi tra- 
fiz obawą by gdzie ma wyiętych z chodnika ply- 
tach uóg mie połamał. Jeśli oświetlenie gazowe 
ma być dalej takie, jak obecnie, lepiej by go wca- 
le zie beta! Uraga ono bowiem wszelkim najprymi 


Str. 5 


tywniejszym nawet pojęciom o porządnech wiet- 
komńiejskich. 

4s-i) Stromy stok ul. Cytadeinej u wylotu ul. 
Ossolińskich stał się w czasie obecnej gołołedzi 
i ślizgawicy miejsoem wprost nie do przebycia dla 
przechodniów. Mieszkańcy tej ulicy wychodzą z 
domu z narażen'em życia wiebec kilku wypadxów 
ciężkich pothuczeń, jakie miały tam miejsce sku- 
(klem pośliznięcia się. Jak mogą władze tolerować 
tego rodz ju karygodne riedbalstwo właścicieli 
kamienic przy wł. Cytadelnej, którzy nie każą do- 
zorcom posypać chodników płaskiem lub popio- 
łem, — to luż jest zagadką nie do rozwiązania! 

(R) 9 numer „Rewii poświęcony jest prze- 
ważnie sztuce, przynosząc kilkanaście repradlu:- 
cyi z warszawskiego Salonu jesiennego z rzeźbą 
Henryka Kumy mh okładce. lerzyska  ofimnii- 
skie. Powrót Murmańczyków (z niedźwiedzica 
Basią), Najlżejsza muza Warszawy, udatua hum- 
reska itp. uzupełniają ten kliszowo bardzo bogzty 


zeszyt, coraz bardziej w poczytność rosnącego 
pisma. 
Skarga lokatorów.  Mieszkażcy  nealności 


przy ul. Pumieńskiej 3. proszą mas o mterwencyę 
w następującej spnawie. Mianowicie rezydert tei 
kamienicy p. G. nietylko, że w ostatnim czasłe 
podwyższył we wszystkich mieszkaniach czynstay, 
ale równocześnie zakazał używ: é światła elektry- 
czrezo 

12. batałon saperów do ludności Tatnopola, O- 
trzysnujenty pomiższe pismo z prośbą o umieszcze- 
nie: W maiu 1919 r. kiedy mawalnioa nieprzyjaciel- 
ska zagrażała naiżywotnie'szyjn intenesont kudro- 
ści polskiej na kresach wschodni Rzeczypospo- 
litej, & mem nam bylo spełnić święty obowiązek 
uwialniając i łącząc woiśnionych braci z Macierzą 
Żołnierze 12. batalionu saperów po przeprowe. 
dzonaj ofenzywie, zostali rozłokowant w Tarnopl- 
łu, gdzie przebywali po dzień dzisiejszy. Podczas 
kikrmiesięcznego pobytu w tem mieście, ofioero- 
wie i żołnierze-saperzy izzznali prawdziwej opieki 
i życzliwości ze stromy tutejszego obywatelstwa, 
okazująjcego serdeczne i szczere zainieresowiamie 
się ich życiem i pełne dla niego zrozumienie. Dziś 
poczuwła:n się do miłego obowiązku, złożenia tą 
drogą w imieniu swoim, oficerów i żołnierzy ser- 
decznych podziękowań Tym wszystkim, którzy 
okazali swe symypatye i dorzuciii cegiełki do budo- 
wy arcypięknał zecdy! żołnierza z ludnością cy- 
winą, Wspomnienia będą nan towarzyszyć, jai 
i żal fhumiory głosem wołaliącym nas mi rowy 
posterunek. Cześć! Witkowski, kapitan. 

(zet) Rustn galicyjski w rządzie boiszewickim 
W skład ukraińskiego rządu bołszewickiego, któ- 
ry pawstał w Kiłowie po wyparciu wojsk Denki 
na, wszedł między mmymi p. Łopatyńskij, Rusit 
g iicyiski. 

{—) Z zamkniętej wystawy sklepu Mary} So 
bolewskiej przy ul. Murarsktej | 25, skradziono 
wczoraj 3 kg. masha i mne smakołyki“ wartości 
300 koron. 

(—) Kłopot z pieniedzmi, Właściciel sklepa 
przy uł. Semiawskiej |. 6, Izaak Silberberg w © 
bawie przed złodziejami schował 18 burknotów 
tysiąckororowych do Haszkłi. Flaszkę tę ulokowai 
pod sofa, spodziewając się, iż schowek jest pew- 
rym i nie dostarczy mu już żadnego kłopotu rkry- 
ta w nim gotówka. Niestety, nie długo jednak był 
wolny od troski. Oto wiczarałj organa komrolne z 
Urzędu zwałczania lichwy w poszukiwamiu za u- 
krytą mąką, podczas rewizyi znalazły u Silber- 
berga flaszkę z pieniędzmi pod sofa. Żona i córka 
właściciela sklepu tłumaczyły. się organom kon- 
trolnym, że pieniądze schowano przed złodzieja- 
mi. Ażeby usunąć rodzinie Silberbergów obiwę i 
kłopot, organa kontrolne złożyły na policył zna- 
łezłone zupełnie nowe banknoty z zapewnieniem 
wlascicieli, że gotówka łch będzie rajpewniejszą 
na policyi, bo nie dostanie Się nawet przypad- 
kiem“ do Rumunii, gdzie za nowy bearknot 1009 
kor., tak zwaną „blachę” płacą po 1200, a maiwret 
1300 koron. 

{—-) Kradzieże, Z zamkniętej spiżarni dra Ka- 
rota Rokma, zam przy m. Kadeckiej I. 2. sktradzin- 


„JKMIAZTTA WIDCZOBRA". 


Umowa ta ułożoną została w swoim czasie 
przez Komisyę, w skiad której wchodzili delega- 
ci rządu polskiego (m. i. poseł dr. Loewenstein) 
i rządu niem. austr. Przez podpis p. dra Juliusza, 
Twardowskiego zyskała ona ratyftkacyę rządu 
polskiego, a tem samem moc obowiązującą. Ma 
ona charakter przejściowy, t. j. na czas do za- 
warcia umowy o ochronie majątków w obu wspo- 
mnianych państwach położonych, do zawarcia 
której to umowy oba rządy się zobowiązały. Zna- 
cznie obecnej prowizorycznej umowy polega na 
tem, iż zwalnia ona z pod zamknięcia poważre 
majątki polskie, leżące dotąd w Niem. Austrv, 
złównie w Wiedniu, jako centrum życia finan- 
sowego dawnej monarchii. Koncesye, jake uma- 
wa wspomniana czyni na rzecz obywateli pok 
skich, okupione zostały. zriesjeniem sekwestru 
własnośc. austryadk:iej w zagłębiu naftowem. 

Tekst umowy, który jako dotyczący wszyst- 
kich nieomal małopolskich mstytucyi kredyto- 
wych, a nadto i poszczególnych osób — poniżej 
w wyjątkach przytoczymy, wykazuje nastę- 
pującz tendencye rządu niem. austryackiego, 
przyświecające mu przy układan u traktatu. Rząd 
ten cłiciał nie dopuścić do wymknięcia się z p-d 
jego zarządzeń przygotowawczych dla daniny 
majątkowej tych maiątków, które zdobyte zosta- 
ły w czasie wojny Światowej przez obywatel 
po'skich, dzięki ich pobytowi w Niem. 
(dostawcy woisnni itp.), następnie zaś pragnął 
przeciwdziałać rodszywąniu się majątków rdzen- 
mie austryackich pod firmę polska dla uniknięcia 
grożącej w Niem. Awstryi dan'ny majątkowej i 
innych zarządzeń fiskalnych. Te oba cele chara- 
kteryzują stanowisko rządu niem. austr. przy u- 
kładaniu w mowie będącei umowy. Natomiast 
zadan'zm rządu polskiego, wzgłędnie jego dele- 
gatów było uwolnić majątki obywateli polskich 

z pod zarządzeń rządu niem. austr., który dla ce- 
lów przygotowania daniny majątkowej i uniemo- 
Żiiwiegia ich ucieczki obłożył majątki ruchom 
zajęciem. 

Wypadkowią dążeń. obu rządów jest ratyfi- 
kowana obecnie umowa, które} najważniejsze p- 
stanowienia brzmia, jak następwe: 

$ 1. Zajęce (Sperre) wkładek, najeżności, 
depozytów papierów wartościowych į skrytzk 
bankowych (safes) zostaja zniesione pó dokon2- 
nem zgłoszeniu odnośnie do majątków, 

a) należących do polskich obywateli, którzy 
od 1 styczna 1919 an} zam eszkana, ani stał -40 
pobytu w Austryi nie mają pod warunkiem, iż od 
1 sierpn'a 1914 osoby te nie wykomywały w Au- 
stryj czynności zarobkowych, uzasądniających 
obowiązzk cpłącan'a podatku zarobkowego i co 
do których maipóźniej do dnia 31 grudnia 1919 za- 
rzadzony zosiał wymiar podatku zarobkowego, 
albo którym przynajmniej doręczone zostało ip- 
dywiduslne wezwanie dg przedłożenia fasyt do 
podatku zarobkowego, 

b) należących do polskich obywateli, którzy 
po 1 sierpnia 1914 przy zachowaniu swego zagra- 
nicznego miejsca zagq'eszkanja, przybrali w Au- 
strył stałe me'sce pobytu. i tam chociażby po 1 
stycznia 1919 przebywają, jednakowoż nie ņó- 
Źniej, niż I maja 1920 terytorywm austryachie n- 
puszczą, pod tymi samymi, co Pod a) warunka- 
mi, 
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no minionej nocy wfktuaty, wiertości 400 kor. — | 
W ezorajszej nocy skradziono również Antonienuu | 
Ziegłerowi, szewecowi, zamieszkałemu przy ul 

Piekarskiej, obuwie, wartości 6000 kor. — Dawi- 
demi Dorfmarnowi, szynkarzowi, zam. przy pł. 
Gołuchowskich 1. 4, skradziono zmzczniejszą ilość 
bielizny, znaczomsj liten mi: A. D. — L. i H. S 
Skradziona bielizna przedstawia wartość 8000 kor. 

(—) Z żalu za garderobą. Teodor Maćko, li- 
czący 65 lat, rębacz, zamieszkały przy ui. Ter- | 
cyanskiej L 4, w zamiarze samobójczym skoczył | 
z I pętra, Ciężko pokaleczonego i potluczonego 
odwiozło Pogotowie ratunkowe do szpitala. De- 
sperackiego kroku dopuścił on się wczoraj z ża- 
lu za stratą garderoby wartości 4.000 kor., któ-: 
rą skradz'ono mu przedwczoraj z mieszkania. 

(—) Pas skórzany warfości 5000 kor. skra- | 
dz ono móniorej nocy z tartaku firmy „Oikos* w 
Rzęśnie polskiej. 

—) Podrzucone dziecię. Dziecko płci żeń- 
skiej, liczące około 2 tygodnie zmałazła wczoraj 
Antonina Wasylów w bramie rea'nośc. przy ul. 
Kurkowej 1. 24. Dziecię, które było owinięte w 
kocyk, oddano do komisaryatu IV. dzielnicy, a na- 
stępnie do „Źłóbka". 

4—) Z twowskiej fabryki kalek, Aniela Sob- 
kówna, wysiadając wczoraj z tramwaju, pośli- 
zmęła sę na misposypanym chodniku i upadła 
tak nieszczęśliwie, że złamała lewą rękę. — Na 
ul. Żółkiewsk ei, koło cerkwi św. Mikołaja, pośli- 
znął się wczoraj na nieposypanym chodniku Bro- 
nisfaw Maksymowicz i złamał prawą rękę. 

(—) W pociągu Lwów-Przemyśl skradziono 
wczoraj Franciszkowi Rabsk emu portfel z 80O 
mk. polsk. 

(2) W tramwaju K. D. skradziono wczoraj 
Brorisławowi Stolarczykowi portfel z 450 kor. 
i dokumentami. 

Rezwizycye koron, zarządzone ZA Dyrex- 
cyę policyi, dały następujący rezultat:  1,250.000 
koron. 500.000 mk. 50.000 rubli, lei, złora 3 W 


KOMUNIKATY 


Raut prasy. Posiedzen'e komitetu pań, zaj- 
mującego się urządzenicm rautu prasy, nazna- 
<zonego na 31 bm., odbędzie się w mieszkaniu p. 
prazydentowej Nsumiannowej, w ratuszu, we 
czwartek 15 bm. o godz. 5 po poł. 

| Kronika karnawałowa. We wtorek, 13 tm. 
odbędzie się staraniem Związku byłych uczenie 
Zakładów im. Wiktoryi Niedzjałkowskicj — Raut 
w sali Kasyna miciskizgo. Początek o 9 wiecz. 

Posiedzenie Nudy miejskiej odoędzie się 15-g0 
stycznia o godz. 5 popołudniu w sali posiedzeń 
Rady miejskiej. 

fieczorny kurs stenQgraiii polskiej rozpoczy- 
ua we czwartek, duia 15, bm. „Ecole Reforme“ 
ul. Pańska 14. 

Dyrekcya poczt i tejegratow we Lwowie 0- 
wasza: Reskryptem z dna 30 grudsiia 1919 r. 
1% 047/968/XIII zazwojło ministerstwo poczt i 
iczwgrafów na podięce prywatnego ruchu tele- 
graficziiego do Móńska litewsiciego, Tassę za te- 
iczrajny do Mińska lLtewskiegę, oblicza sę we- 
dług taryfy obowiązującej w Gi wewfiiętrz- 
nym t. i. Po 30 halerzy za wyraz, najmniaj 2 kor. 
za telegram. 
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c) należących do polskich obywateli, którzy 
do rozwiązania austryackiego państwa spełn zli 
na terytorywum Austryi fumkcyz publicznych (pań- 
stwowych lub dworskich) urzędników, oficerów 
lub członków parlamentu, i z powodu tej funkcyi 
tam mieli swe miejsce zamieszkania, nawet j w 
tym wypadku, jeżeli tam jeszcze dotąd, alə ngj- 
dalej do 1 maja 1920 przebywaią, ponieważ n:e 
byli dotąd w możności Przeniesienia swego miej- 
sca zamieszkania do swaj ojczyzny, pod tym! 
samymi, co pod a) warunkami, 

d) na'eżących do polskich obywateli, którzy 
jako' urzędnicy, funkcyonaryusze lub służący 
Państwa Polskiego na polecenie swego rządu d'a 
wykonywania swej służby przebywać muszą na 
terytoryurn Austryi. pod tymi samymi, co pod 


—0— 
Maszyny i urządzenia do wydobywania torfu 
potrzebne zaraz. Oferty. katalogi i opisv nadzy. 


lać pod adresem Urzędu Zakupów M. R. P. — 
Warszawa, Nalewki 2 a. 


19.06 


Ekonomista, 


. LJ a Y a 
Zwolnienie majątxów polskich 

w Niem. Austryi z pod zam«n'ęcia. 
~ Lwów, 13. stycznia. 

tSp.) Wiedeński pełnomocnik Głównego U- |a) warunkami, 

redu Likw'decyincego Dr. Juliusz Twardowski e) należących do towarzystw. lub osób p*a- 
"tipisgł onegdaj umowę z rządem austryack m | wniczych, które mają swą siedzibę w Państwie 
w Sprawie zwosnienia majątków polskich, znaj- | Poisk em, a na terytoryum Austryi nie utizymu- 

dsjących się na terytoryum niem. austr. z Pod |ją żadnego przedsiębiorstwa. | 
„awyiknięca. Ta część: majątku obywateli polskich, 
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wyko- 


Austryi | 
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mjacych od 1 sierpnia 1914 na terenie Austryi 
czymiości zawodowe, uzasadnia ące obowiązes 
podatku zarobkowėgo, co do którzj uprawdopo- 
dobnione będzie, iż ne pochodzi ona z tych czyn- 
ności zawodowych, wolną będzie od wszelk ezo 
zamknięcia. 

§ 2 odnosi się do polskich instytucyįi kredy- 
towych. Postaņnawa on co następuje: 

Na'eżaości polskich instytucyj kredytowych 
w instynicyach kredytowych, znajdujących się na 
terenie Austryi, zostaną po dokonaniu zgłoszen a 
w zipołnośc uwo:ntone, Uzyskane w ten posćb 
Środki płatnicze mogą być atoli użyte do wy- 
płat jedymie na terytoryum dawnej mouarctiii 
austro-węgiersikicj. . 

Z depozytów panierów wartościowych, które 
polskie instytuty kredytowe, względnie państwo» 
we zakłady mają w instytutach kredytowych, po- 
lożonych ua terytoryum Austry, albo w aicztrya- 
okich kasach pańszwowych, zwolnione zosianą Ło 
dokonanem zgłoszeniu następujące części: 

a) walory. które przez deponująca mszytuty 
oznaczone zostały wiążąco jako ich własność, lub 
iako własność takich komitentów, którzy poJlp3- 
dają pod kategoryę a) dd : 

c) paragrafu 1. Zagraniczne walory, które 
nabyte zostały przez austryackie banki lub kosni- 
syonerów w sposób udowodn:ony na rachunek 
polskich obywateli, wymienionych w $ 1 a) do ©), 
Są woine od wszelkich zarządzeń podatkowych 
rządu austęyackiego, 

b) walory, które od 1 sierpnia 1914 wprowa- 
dzome zostały na terytoryum Austryj dla PY 
przed nieprzyjacielem (Bergungsgut) i tam bz: 
zmiany właścicielą pozostają w przechowaniu, 

c) pożyczki wojenne, które na podstawie 
zleceń kom taentów w polskich instytucyach kre- 
dytowych przez te ostatnie we własnern imien u 
subskrybowane zostały w Poczt. Kasie Oszczę- 
dmości i dotąd w rzeczywistości w Poczt. Kasie 
Oszczędność: leżą lub przez P. K. O. złożone Z9- 
stały w jednej z austr. instytucyi. 

Odnośnie do innych walorów, utrzymane ż0- 
staje zamin ęcie tak długo, dopóki władzy podat- 
kowej austr. mie zostaną podani właściciele, po 
czem nastąpić może zwolniznie. 7 

Zamknięte pakiety, które od 1 siernnia 1914 
wprowadzono na terytoryum Austryi dla ochrony 
przed nieprzyjacielem  (Berzungszut) i *am iis 
otwcrzcno, mogą być, o ilə należą do osób w § I 
a) do e) wymienionych, wywiezione w stanic 
zamkniętym Po toprzedniem zawiadernic "u U- 
rzędu schowków bankowych. 

Oto naiważn'ejsza przepisy umowy między 
Polską a rządem niem. austryackim w sprawie 
zwolnienia ma'ątków polskich. Umowa zastrzega 
wkońcu dia obywateli państwa niem. austi. te sa- 
me prawa na wypadek wprowadzenia w [<]lsc 
dan ny majątkowej lub analogicznych zarządzeń. 


KURSA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 


Lwów, dnia 12 stycznia 1920. 


Ruble carskie po 500 184— —— 
Rabie dumskie 55— —— 
Korony B5— >—— 
Franki francuskie 1250 —— 
Fra. ki szwaje. 235— => 
Funty stertingi 540— 535— 
Dolary amer. 131— |[3)— 
Dolary kandaki 130— —— 
Liry włazkię 9:50 —=— 
KURSA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. 

Marki polskie 5— 11775 
Ruble po 500 214— 215. 
Bank kraj. gal 4 i pół pea. 19050 —— 
Pożyczka Z r. 1914 98— 

Ko ejowe So— m— 
Siersza 1250 n | 


W walutach rach silny. 
IUNFEGK C-ZESISENZNEN NT" LM TTE ""ETNEW 


Miejski Zakład kredytowy 
dla Malopolski. 


Lwów, 13 stycznia, 
Na posisdzeniu Rady adim nistracyjnej Gali. 
cyjskicgo Miejskicgo Woiennego Zakładu Kredy. 
towęgo, odybytem w listopadzie 1919 przedłużyła 
Dyrskcya Zakładu Sprawozdanie z awuletniej 


f 
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5 
działalności. Wedle sprawozdania tego udz'e'lł Za- |Proweniencyi został w wysokiej mierze osiągnie- Żarząd Żakładu spoczywa w rękacn Dyrekcyt 
kład pożyczek w łącznej sumie K 80,721.542, z czę- |ty. Oddzia! ten został z końcem r. 1918 zwinięty |i Rady nadzorczej. Dyrexcyę Starowii; jp. dr. T. 


go przypadło: i przekształcony w samoistną Spółkę Aprowiżacyi Dwernicki, dr. A. Gross i Leopard Heble i dr. Fr. 
1. Dla gmin miejskich Miast, Maiss jako delegat Rady administracyjne: do Dy- 
> f 3 Po rozpadnięciu Austryi nie zaprzestał Zakład |Tekcyi i tejże przewodniczacy. 

„ Udzielono kredytów 38 gminom w ogólnej SU-|swaj działalności. Uważając, że w pierwszych W skład Rady administracyiazi wenodzili vw. 
mie K 35,618.753. À zwłaszcza czasach organizowania własnej pań-.ŚP. Juliusz Leo jako przewodniczący Rudy, ar 
W tem krótkotermimowych na cele aprowiza- |stwowości należy wytężyć wszystkie siły, aby u- | Władysław S'esłowicz, poseł dy Seimu, wicepre- 
cvine 5,311.000. : trzymać równowagę gospodarczą, użył Zaklad jzes Rady, przewodniczący tejże od zsoju? śp. Lea, 
U. Właściciejorn reatności ¡Swoich zapasów kasowych i dochodów bieżących 1) Dr. Karol Birgfeilaer, szef Sckczi w Mmt. 


+ „A : w 7 „ |przedewszystkem na wredyty osobiste dla naj-|sterstwie skarbu. 
Aia 4% OS je ró 6 „dka M bardziej w awym czasie potrzebujących, tj. dla 2) Jan Klaski, poset do Sejmu, burmistrz m 
$ T ii , = ZCZEZOSPIZYPAĆ: ppob onang, — którzy powracali do kraju A sA z 
i ; s ez sposobu do życia — często dosz de odar- 3) Piotr zki, prezes Zwiążki Stawie 
rat znmultetowych K 11,885.981.56 jci. Udzie ane A p A a in- |1z) szeń przemyałowych w Krasow:e, 
zaległych podatków K z. A iteresentom wszystkich kategoryi — aż do robotni- 4) Dr. Roman Krogulski, adwokat i burmisiz 
REWA ini K inwe ków, umożliwiły bardzo wiełu przeżycie najcięż- j w Rzeszowie. 
iwlażiw ych dluzów K_6,128.771.0: |szych dni i rozpoczęcie zawodowej pracy. 5) Dr. Aieksapder Kulczycki, Dyrektor „Zee 
adaptacye K Pia | Zarząd Zakładu czynił równocześnie u Rządu|lnyj Bank Hipotecznyj' Lwów. 
śusięntacE K 226.285.92. |= naszego w Warszewie starania o dalszą dotacyę, 6) Dr. Natan Lówenstein, poseł do Szżmniu. 
"Z sumy tei wydano: we Lwowie 474 pożyczek sejem utrzymania działalności Zakładu na dotych- 7) Dr. Fergymand Maiss, adwokat w Bocni, 
ic W kwocto 2,706-390, w Krakowie 152 poży” czasowych podstawach. |prczes Dyrekcyi. 
p SK i w a. Rząd jednak wychodząc z założenia, że Skarb 8) Dr. Franciszek Mzryvewski, Dyrestor Gal. 
F wa T a wię ssb, sę conajmniej w 2 [nasz wobec ogromu szkód bezpośrednich, których | Zakładu Kredytowego we Lwowiz. 


2) doktorom medycyny, weterynarzog ł den- jako instytucya bankowa. Zadaniem tego Banku 
będzie pupicranie gospodarczego rozwoju gmin 
kwocie K 650.200. H miejskich i ludności m ejskiaj w Małopolsce, w POSZUKIWANIE ZAGINIONYCH 
3) teratom, dzienpikarzm: w 8 miejscowo szczegółności popieranie działalności gospodarczej "EPT A REZR a 
śc'ach 238 pożyczek w kwccie K 740.950. |gm n, związków samorządnych i organ'zacyi o- arta rzek 3 a ar r AT 
4) artystom-malarzom, rzeźbi rzom i muzy- Spodarczych użyteczności publicznej, dalej popie- | Władysł. Chilewska, Tarnopol, ul. Wejshiego 1. 3, Ka- 
kom: w 11 mie'scowościach 156 pożyczek w lacz- [ranie przeinysiu, handi i wogóle zawodów pro-| zimiera Am»nówna, Lwów, ul. Sadownicka |. 23 luk 
nei kwocie K 536.400. 'dukcyinych. W tym ceu będzie Zakład udzisłaj | Evgen usz Ptaszyński, Lwów, ul. Zielona 6, u p. RE 
5) inżynierom, architektom, chemikom: w 12 kotów trzymając się przy ©cenie zdolności |... Ea 
miejscowościach 69 pożyczek w kwocie K 274.520. kredytowej dłużnika i zaof'arowanego zabezpie- = 
6) profesorom | nauczycielom prywatnym: w |czenia, ©góliłycii zasad bznkowych. < R NAUKA | WYCHOWANIE 


j i m. R ; sanacyę musi obięć, nie jest w możności sanować 9) Ferdynand Ody, przemysłowiec ji sekre- 
ny są pb Ti i : : - . i hS i A | 
ża n uko H | oe i | 20M pośredy'ch. przzcież mniej dotkliwych, od. |tare Izby rękodzielniczej we I.wowie. l 
k je" =" U A SYL- | mówił Zakładowi dalszej dotacył na te cele. 10) Dr. Władysław Pec, prezes Dyrekcyi Okre 
cye emisyjne przy sposobności udzielania poży- s : TES Krakowi 
zek tawy skutek czezo s nożycz- Zarząd Zakładu pomny, iż założycierin jegc j57 Sarbowezo w Krarowie. 
szek annultetowych, wskutek czega są te pożycz: RE RZ. $ A i k) d6zf Sae a Aen m 
ki doskonale — przeważnie pupiiarnie za%zpi<- |przyŚwiecala od gocząku tendencya przemiany| 3 e O O oaiszeł adwokat, burznictc 
Stok i tego z czasem na zwyczajną instytucyę s r pija Seiph adwózah butiki 
i inansową dla miast, czynił starania o zrealizowa- |M. Brzeżan. i | 
Ii. Dla wolnych zawodów. [nie tej myśl. Starania te wydaty pomyślny rezul- 13) Dr. Jan Kanty Steczkowski, dyrsktor Ban- 
Udz'elono cgółtem w 155 mtejscowościach 1410 [tat. Ministerstwo Skarbu zatwierdziło bowiem w ku Krajowego, 12205 
pożyczek w łącznej kwocie K 5,749.643 —- z teo. myśl wniosków Zarządu Zakładu nowy Statut, Wz- cnm 
1) adwokatom: w 133 miejscowościach 652 po- dle którego Zakład ma dalej istnieć pod firmą: OO ZZ A ERC 
życzek w łącznej kwocie K 3,016.573. „Miejski Zakład Kredytowy dla Małopolski" OGŁOSZENI A 
d 


tystom: w 34 miejscowościach 134 pożyczek w 


8_mieiscowościach 133 pożyczek w kwocie Kor. | __ Kapitał Zakładowy nowej instytucyi opiera się| sajęzybsza motcda wyucz. nia jezykow , w-ogkiego, an- 
366.400. przedewszystkem na aktywach Gzlicyjsk'eg0j  gie!skiego, francuskiegu 34 Baterego „Ecole Franguige". 
IV. Dla urzędników prywatnych i kandydatów [Wojennego Zakładu Kredytowego, przyczem wyj 3293 
adwokatury: starczy wskazać oprócz innych aktywów ne su- Wyższego wykształcenia niemieckiego udziela krtań 

[AG około K 70,000.000, ulokowanych w pożyczy) cieka al. Kiearowaka 4, I. 19 


Udzielono ogółam w 72 miejscowościach 1255 kach komunalnych i hipotecznych, a więc maią” 
pożyczek w łacznei kwocie K 2,674.400. | dr, | 


IL. p. 
2 cych zupe'ne bezpieczeństwo. | i 
V. Dia robotników kwaliiikowanych: |  Przypadające od tego kapitału zakładowego! | 
Udz'elono ogółem w 11 miersoowościach 317 | corocząye odsetki i wszystkie zyski dobijane będą 


pożyczek w kwocie K 209.170. ido kapitału, dopóki wysokość wikładki państwo- osiągnąć można 


VI. Dla przemysłowców i rzemieślnikow: [wej mie dosięgnie surny K 100,000.000, a udziału 
'wy ma prawo wydawania obligów fundowanych 
VIL. Dia kupców: |na pożyczkach komunanych i hipotecznych — c» | ADNEES. Praktycznych Kursów rachuakewyeb 
Udzielono ogółem w 20 miejscoweściach 171 |roztw-era przed są instytucyą mole do najszersze. | ` . 
pożyczek w łącznej kwocie K 913.550 — z tego: i C : s j » 
w Krakow'e 127 pożyczek w kwocie K 475.350, Wy instytucyj zapewni tym listom szczególne bez- 4 i 
we Lwowie 14 pożyczek w xwocie K 112.009. |Prszzenstwaog 
i 
dzia? dla wkładek gszczędnościowych i rachunków świad 
r ; ki ; ectwo j 
wydano w 4 miejscowościach H1 pożyczek w |bizżących oraz oddział weksłowy, ewemualnie Po Że TZ 15-g0 rok EE b, 
f Jee A s t kż j . a . p p3 
| LTA pi pak — 0 12 miejst. Zgłoszenia od godz. 3—-5 popołudniu 
od 4 da 5%» proc. płatne są z góry. Wedle bilansu |umożliwiajęce Zakładowi udział w zakładaniu i 
za rok 1918 przypadły do zapłaty odsetki w łącz-|wspieran u kredytem organizacyj wsaółdzielczych |gp o Z zony 
mej kwoce K i,883.459.88, z czego zapłacono w r. użyteczności publicznej, jak stowarzyszeń miesz- | 8 EG SADY I PRAC a 
łą na r. 1919 zaległość w kwocie K  674.276.67, urzędników, rohotników i wszelkich innych zawo- | Praktykanta z Falcgtni IV. kl. gimnazyalną poszukuje 


POZIO GRÓJCA Ea 0 | Gmin kwoty K 10,000.000. Miejski Zakład Kredyto- | Kantorze buchajleryjnym 
To rozwoju ---a początkowy silny kap tał zakłado- 
VIII. Spółkom i organizacyom. Jako instytut bankowy otworzy Zakład od- Kurkowa 38. 
Odsatki od wszystkich tych pożyczek w stopie Doniosłem jest postanowienie nowego statutu, © j2-b. m. 10:03 
1918 K 1,209.183.2] tak, że z tytułu odsetek zosta- kaniowych, konsumów, oryanizacyi gospodarczych 
przeważnie cd klientów z wschodniej części kra- |dów, umożliwi to bowizsm ożywienie ruchu w tej| Dr guerya Piotra Mikolascha i Ski. Zgłoszenia R 


ja. jako bezpośredni skutek zawieruchy ukrajń-|tak ważnej dziedzinie Życia gospodarczego, której | 75% Pasażu Mkolaschi Lp „18175 
skiej. | Poznańskie w tak wysokin stopnia zawdzięcza Pogckie instytucyi PA 24, posiadający kil. 
wadzi ; Ą iet :Wåi Spr 4 W , a uetn 4 prastykę w instytucyi finansowej | przemy: 

Ww listopadzie 1917 r., w najkrytyczme,szym | swój dobrobyt i swa sprawność gospodarczą. słowej | piszący biegle na maszynie, poszukuje popo 
czes'e, kiedy brak Środków żywności w miastach Organizacya Zakładu na nowych podstawach łudniowego zają:ia biurowego. Zgłoszenia pod .Su- 
dawał się najdotkliwiej odczuwać, stworzono przy |jest w toku, w ciągu najbliższych tygodni rażpo-| mienny" do Adm. „Guz. Wiecz.* 461 
Zakładzie Oddział aprowizacyłny. W ciązu rocz- [canle Żakład działalność we wskazanych kierun- Za ząd dóbr Wybranówka pow. Bóbrka, przyjmie kro- 
nej działalności zakupiono rozmaitych towarów kach. wy meczne na brahę i przezimowanie. Zgłoszenia d 
spożywczych za kwotę przeszło 18,000.000 i Siedzibą Zakładu jest Kraków, — na wniosek | Zarządu. 3431 


Drzydz elorro zarzędom gmin młejskich do rozdzia-|Rady administracyinei za zezwoleniem Minister- 
tu ludności. Główny ceł tego oddziału, ti. uzyska. |stwa Skarbu może być jednak siadzib, Zakładu) t 
nie ad b. austryackich wladz oentrakrych spra- |przeniesioną ao inne] miejscowości, oraz moga DYĆ | przyjmę mundsntkę piszącą biegło na maszynie — adw 
wiedliwszego przydziału towarów zagranicznej |tworzone filie Zakładu. Dr. Seweryn Paneth, Kościuszki 3. 19215 


Praktykaniów se:nersitich poszukuje restauracya Ho- 
tolu „Imre łat*. 3433 


Str 8 


AGENCYA HANDLOWA 


uł 3go Mala I. 5. 


;oszukuje rutynowanej siły pomocniczej do aj A 


osade zaraz do objęcia. 9. _ Z% 


Posada urzednika 


(urzędniczki) 
władajęcego językiem polskim i niemieckim, ste- 
nografią, korespondencyą, biegłego w pisaniu na 
maszynie i obznajomionego z zesadami buchal- 


żeryi, w styczniu, w Borysławiu do objęcia. — 
Oferty należy wnosić pod „„forysław*; e 
bocztowy 95. 19236 


Do wielkich zakładów EZ 
w Małopolsce poszukuje się 


muen Krehalii 


czeniem i nejlepszemi referencyami. 
Frócz gotów''owego uposażenia wolne 
miieszkażie, opał, oświetleni*, deputat 


w mleku i ułatwienie w aprowizacyi. | 


Zgłoszenia pod „B. O.“ do Admistr. 


Oapisów dokumentów nię zwróci się. s 
191 


Potreby KORESPONDENT 
dl KORSPOAOENNA 


stenografujące przynajmniej 
po polsku. 

Oferty pod „B. R.“ do biura ogłoszeń 

Sokołowskiego we Lwowie. 345) 


KO LPORTERÓW gam 


do rozńoszzńia gaze! poszukuje sią 
naiychrniast. 


Zgłoszenia do Administracyi „Gazety Wie- |} 


szernej, Sokoła 4. 


— 


DJ wynajęcia 3 umeblowane po::oie, kuchnia, komfort, 
"> śródmieściu, zaraz. Zgłoszenia: Hotel George'a, por- 
Lyer wskaże. 19218 


Do wynajęcia dla zamożniejszych osób w pobliżu Tech- 
niki pokój frontowy, słoneczny, z osobnem wejściem, 
'z eałudeiennym utrzymaniem „Wygoda“, w Administr. 

19219 


O OOOO WO ŚW WA AO 
Pokoj kawalerski w śródmieściu, elegancko umeblowany, 
z wiktem, dla «wóch panów, zaraz do wynajęcia. — 
Zgłoszenia do Administracyi „Gazety Wieczornej* pod 
„Pokój 14". 19222 


R KUPRO, SFKRZEDAŻ, ZAMIANA Ę 


> $ SEn MO —- m i R. OR mA 
za używane meble i wszelkie inne przedmioty Sa 
__ajwyższe ceny „Dorotcum*, Sapi-hy 34. 268 


Willę niewielką, parterową, z pełnym k mfortem, małym 
ogródkiem w śródmieściu, kupi Polak b'-z pośredni 
niwa. Zgłoszenia do Administracyi poż „Willa“ z do- 
kładnemi informacyami. 


armel: d: w większych ik ściach poleca Parowa fabryka 
Stanislaw Gurgul, w Jarosławiu. 19207 


23 | beczek oleju rzepakowego do sprzeda: ia. — Bliższa 
wiadomość M. Kierski, Lwów, pasaż Mikolascha. 19232 


Suknie koronkowe na jedwabiu, czarna i kremowa, szal 
biły, flanela bawełniana, kilimy (robota ręczna), buciki 


damskie, nowe, solidne, nr. 38 — kufer, żelazko elek- 
Lake © balia — do sprzedania, Bonifratrów 4, drugie 
„tętro. 192.9 


s P R =A BG D A. 
ma'atek pierws orzec ny 
tuè pod Krakowem, 210 morgów, z budynkami, 
nwentarzem, po 20 tys. za morg, Wiadomość: 
„,Obrót, Gen. ag. przem. rząd. upoważnion:. 
Kraków, ul. Star wiślna |. 6. 


Nakładem „Spółki zkcylnej wydawniczej”, 
Druiom Spłlki arrasa“ ul, Sokoła © 


19238 


nierwszorzęćną siłę fachową z doświad || 


amm A | 
MIESZKÓAMIĄ, LOKAL í, sk:» M r 


2 ga Kr- RE Szyma Boan 


OI 


Nr. 5027 


Dr. G. RYDZEWSKI 


b.lekarz Warszawsasiego szpit. św. Łe zarza, choroby sóma 
weneryczne i moczo-płciowe ul. Seri. hy 61, od godz kę 6, 


WYRÓB s» 
zabawek wein anych 


Liga pomocy przemysłowej, Lwów, Pańską 
L. 11, przyjmu e zapisy na 

on KUPS zabawek we M AR" TH, 

| t.wający od i. lutego go 31. maca. 

| Opłata za kurs — zwrot za cęść 22- 

ipnsutych materyałów — dwieśce keron, 


L. 282, 


_„QAZETA_ WIECZORNA”, 
KONKURENCYJNIE! 


PIASER i SZUTER 


do nabycia (na życzenie z dostawą) uł. Piaskowa 11? 


Kwlia kowski i S-ka 


mieszka Krupiarska 21. 


Alarego mogiqdzi 


kupię każdą Ilość 
B uro fechalezne, Goląba 13. 


3457 | 


IW POZNANIUN| 


Dobrze zsprowadzony od lat 20 istni"jący interes 
dorożkarski (cr. 40 wozów, i 35 koni i wy' oży- 
czalna powozów luksusowych i automobiiów, z po- K 
wodu przejęcia innego przedsiębiorstwa, st 8 w 
y sprzedania, 23 
| Zgłoszenia pod nr. 2156 do „PAR“ R 
PISZ konami Po nań. Rycerska 8. 


bal 
Ogieszen e. 

Gmina Pasiecz a, powiat Nadwórna, fake 
właścicielka parc. gr. 11 kat. 3128, 3589 3590, 
3591, 3592, 3593/1, 3707, 3709, 3721/1, 3786/1, 
'625, 5868/1 6:32. 6333, 6334/2, 3229, 2581, 
2582/1, 2582/2, 2587. 3708 ı 2648 bj. wyk. 
hip. l. 631 gm. kat. Pasitczn: w niwach Buch- 
towiec, Horszowatka i Pasieczyńsk e, o ogólnej 
powierzchni około 500 morgów, ma zamiar wy- 
dzierżawić powyższy kompleks p:rcel celem 
eks 'loatacyi minerałów żywic'nych zastrzeżonych 
$ 1 ust. z dnia 11 maa 1874 nr. 71 Dz. p. p. 
z podzemia powyższych parcel na przeciąg 
k 25 lat. 
Kompl ks powyżs ych parcel może być wy- 
dzier awionym w całości albo też grupami 
parcel. 

Oferty zaopatrzone w wadyum 30.000 kor. 
należy wnosić do Zarządu gminnego w Pa iecznej 
w godzinach od 4—6 po południu do dnia 20 
stycznia 1920 roku do godz. 6 po poł. 

Zarząd gminy zas riega scbie prawo wol- 
nego wyboru między of rentami bez względu na 
wysokość oferowar.ej kwoty. 

O bliższych szczezółach można się dowie- 
- |dzieć w kancelaryi Zarządu gminnego w Pasie- 
cznej, w godzinach urzędowych. ' 

Zarząd gminy Pasieczna, 4 stycznia 1920, 
Km. rządowy: 


MEDWECKRI. 


ROZMAITI 


450.00. koron pot:zebne są za dobrą prowizyą na je” 
den miesiąc. Wszelkie ryzyko wykluczone. Zzłoszenia 
tylko bezpośrednio od rozporządzającego Pion 
Adwokat Lwów, Sobieskiego 12, I iep 192 


wróc f. Lwów, 
oł. Halls d VIL 


Oddam 
sumiennamu dedakiywow! |, 


sprawę za do>rem wynagro zeniem. — Povarte zgi»- 
M A“ do Biura ogłoszeń pn © 
Lwów, Kościuszki 2. 174 


gemysta Dr. LEWANDI AAR 


szenia pod „R 


19202 


nT LADACZ MUSI PRZ EA 
ŽE TUTKI I BIBULKI CYGARETOWE 


iig 


CZĘŚCIOWO I W ŁADUNKACH WAGON. 


SPRZEDAJE 19167 


POLSKIE OWAL RETINET. A, 


$ W KRAKOWIE, SŁAWKOWSKA 4, II. p. 


SOLI ć 


A a ZE. 


Ha hipotekę 


Toe) T Fkononit ry "Ki MA h 
; w M:aKkowie ul. Wiślna 1. 8. 


w, bardzo korzystnych wa- 
runkach, poszukuje pożycz.: 
00—390 tysięcy kor., celem 

kupna in-ego majątku. Let * zakupuje po cenach najwyższych targowych: 

szenia pod „HIPOTEKA Artykuły strączkowe, tatarkę, proso, kaszę tat rczaną i jaglaw, 
J kapustę kiszoną, nasiona: koniczu, rajgrasu, tymotki, seradzlli, 
' wyki, tubinu, puluszki i grochu 

Oferty „da WT ów ine 


Biura dzienników RUCH”, 
9 t9182 


„> 
kp nnii 


AGH PAASPOŃ 
fabrycznych mebii 


Gate urzzdzeni: tnehen 1150 R. 


Kredens, stół, lawka, taburet, 
łóżko, krzesło, stołeczek, pół- 
ka, skrzynia na węgle. 
MHIEJSZZ koron 800: 
kredens, ławka, utół, krzesła, 
taburet, oprócz tego warstaty 
stolarscie, łóżka, szaty, krze 
sła etc. Wiadomość: Kupn” 
i sprzed ż rzeczy używa: 
nych PAŃSKA 11. 19165 


19031 | 


1 SIECZKARNIE, MŁYNKI, BRONY, KIEPATY, OLE 
WYR BA MASOWO . 


OSWIECIM" 


FABRYKA MASZYN I NARZĘDZI ROLNICZYCH 
w OŚWIĘCIMIU sMatopoliką). 18767 


R.daktor naczełny Dr, ROGER BATTAGIA 
Zastępca redaktora naczelnego | jedaktor odpowiedzialny JERZY KONARSKI, 


